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nie, wieczorem możliwość opa­
dów. Temperatura do 78 F (25 C).

Jutro rozpogodzenie, tempera­
tura do 78 F (26 C).

Wschód słońca o godzinie 5:15 
rano, zachód o godz. 8:27 wiecz.
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KALENDARZYK
Dzisiaj czwartek, 16 czerw­

ca — Benona, Justyny i Ali­
ny.

Jutro piątek, 17 czerwca 
— Adolfa.

Pojutrze sobota, 18 czerw­
ca — Marka i Elżbiety.
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POLACY WITAJĄ ZWIASTUNA NADZIEI
J. Andropow Prezydentem ZSSR

Sędziowie Tureccy 
Przesłuchują 

Ali Agcę
Rzym (UPI) — Do stolicy Włoch 

przybyło we wtorek dwu sędziów tu­
reckich mających na celu przesłu­
chanie Mahmeta Ali Agcy odbywa­
jącego we Włoszech karę dożywotnie­
go więzienia za dokonanie zamachu 
na Papieża.

Jak poinformowały włoskie ko­
la sądowe Turcy przesłuchiwać bę­
dą zamachowca w sprawie dokona­
nie przez niego w lutym 1979 r. zabój­
stwa redaktora dziennika w Istambule. 
Agca został wówczas ujęty przez wła­
dze tureckie i osadzony w więzieniu, 
z którego udało mu się zbiec w li­
stopadzie 79 r.

Sędziowie tureccy spotkali się w 
Rzymie z sędzią włoskim Ilario Mat- 
zella prowadzącym śledztwo w spra­
wie zamachu na Jana Pawła II.

0 Wycofanie 
Wojsk ZSRR 
z Afganistanu

(UPI) — Rozmowy prowadzone na 
temat porozumienia, które doprowa­
dziłoby do zakończenia sowieckiej 
okupacji Afganistanu, znalazły się w 
stadium krytycznym.

W paw rwMiM/waeii uuxestiu-
czą ministrowie spraw zagr. Paki­
stanu i Afganistanu, którzy korzy­
stają z pośrednictwa podsekretarza 
generalnego ONZ do spraw politycz­
nych, Diego Cordoveza.

Rozmowy na temat wycofania wojsk 
sowieckich z Afganistanu, prowadzo­
ne pomiędzy rządem Pakistanu, a po­
pieranym przez Moskwę reżymem 
w Kabulu, rozpoczęły się w czerw­
cu 1982 r. Druga runda odbyła się 
w kwietniu. Trzecia — która trwać 
będzie przypuszczalnie około tygo­
dnia — rozpoczyna się w Genewie 
w czwartek.

W wypadku, jeśli rozmowy zakoń­
czą się powodzeniem, mogą one do­
prowadzić do stopniowego wycofania 
105,000 żołnierzy sowieckich znajdu­
jących się na terenie Afganistanu 
oraz do repatriacji trzech milionów 
Afgańczyków (uchodźców), którzy 
przebywają obecnie na terenie Paki­
stanu. Przypuszczalnie uzyskano by 
także ze strony sowieckiej gwaran­
cję — nie ingerowania w sprawy 
wewnętrzne Afganistanu.

“Obie strony są gotowe”, oświad­
czył Cordovez, dodając, że w czasie 
poprzedniej sesji rozmów, przygoto­
wano projekt oświadczenia, które jest 
“niemal ukończone”.

Cordovez ostrzegł jednakże, że moż­
na liczyć się z brakiem odpowiedniej 
atmosfery zaufania, pomiędzy Stana­
mi Zjednoczonymi i Zw. Sowieckim. 
Bez tego — porozumienie jest niemal 
niemożliwe.

Kampania 
Antyterrorystyczna 

Na Korsyce
Korsyka (ST) — Prezydent Francji 

Francois Mitterrand zapowiedział, że 
jego rząd położy kres gwałtom doko­
nywanym przez nacjonalistów korsy­
kańskich dążących do uzyskania nie­
podległości.

W czasie ostatniej podróży na Kor­
sykę prezydent Francji oświadczył, 
że Korsykańczyczy mają prawo do 
własnej tożsamości jednakże pozo­
stać muszą Francuzami.

Mitterrand utworzy! na Korsyce 
parlament lokalny, dający tej fran­
cuskiej wyspie większą autonomię. 
Rezultatem ostatniej kampanii anty­
terrorystycznej jest większa liczba 
aresztowań i mniejsza ilość zama­
chów bombowych.

Skonsolidował
3 Najwyższe 
Stanowiska
Gromyko Ostrzega US 
Andropow Oferuje 
Współpracę
Moskwa (UPI) — Pierwszy sekre­

tarz partii Juri Andropow został wy­
brany prezydentem Związku Sowie­
ckiego, konsolidując w swoim ręku 
trzy najwyższe stanowiska, jakie pod 
koniec życia miał Breżniew. Kandy­
daturę Andropowa na posiedzeniu 
Najwyższego Sowietu zgłosił członek 
Politbiura Konstantin Czemienko, 
przewidziany na następcę Breżniewa. 
Czemienko (71 lat) został jednak 
“wymanewrowany” przez Andropo­
wa (69 lat), który wkrótce po śmierci 
Breżniewa został pierwszym sekreta­
rzem partii, nieco później przewodni­
czącym Rady Obrony, obecnie prezy­
dentem. Breżniew dopiero po 13 la­
tach na stanowisku pierwszego sekre­
tarza partii został wybrany prezyden­
tem Związku Sowieckiego i przewo­
dniczącym Rady Obrony.

Głosowanie w Najwyższym Sowie­
cie, który jest namiastką parlamentu, 
odbyło się przez podniesienie ręki. 
Nikt nie odważył się głosować prze­
ciw kandydaturze Andropowa. Czer- 
nienko zgłaszając kandydaturę An­
dropowa, chwalił go, zapewniając to­
warzyszy z Największego Sowietu, że 
cieszy się on (Andropow) “powszech­
nym szacunkiem, zaufaniem i sympa­
tią partii oraz ludności.”

Andropow powstał, gdy Najwyższy 
(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Przeciw 
Niewolniczej 
Pracy w ZSRR

Washington. (Inf. wł.) — Kongr. 
Chris Smith z N. Jersey przedstawił 
w Izbie Reprezentantów rezolucję 
wzywającą do potępienia władz Zw. 
Sowieckiego za stosowanie metod 
przymusu wobec robotników z obozów 
pracy.

Kongresmen podkreślił, że między­
narodowe prawo zapewnia każdej in­
dywidualnej jednostce prawo do wol­
ności i bezpieczeństwa.

9 lutego, br. Dep. Stanu USA udo­
kumentował istnienie na terenie ZSRR 
1,400 obozów pracy. Fakt ten jest 
bezprzykładnym podważaniem funda­
mentalnych praw człowieka. Dep. 
Stanu ocenił, że w obozach przebywa
4 miliony ludzi, z których przynaj­
mniej 10,000 osadzono tam za “prze­
stępstwa!’ natury politycznej bądź 
religijnej.

Międzynarodowa Komisja Praw 
Człowieka stwierdziła na podst. prze­
słuchań przeprowadzonych w Bonn, 
w dniach 18 i 19 listopada ub. roku, 
że do przymusowej pracy zmusza się 
również kobiety i dzieci. Warunki 
życia więźniów pozostawiają wiele do 
życzenia.

Państwo nie zapewnia im odpowied­
niego wyżywienia, pomieszczeń i 
ubrań. Stosuje się wobec nich surową 
dyscyplinę.

Międzynarodowa Organizacja Pra­
cy bada tę sprawę niemal od 30 lat, 
co nie jest łatwe, ponieważ władze 
sowieckie utrudniają dochodzenia, od­
mawiając odpowiedzi na pytania i nie 
dopuszczając przedstawicieli organi­
zacji do obozów pracy.

Postępowanie takie jest sprzeczne 
z Porozumieniem Helsińskim, Kartą 
Narodów Zjednoczonych, Ogólno­
światową Deklaracją Praw Humani­
tarnych, Konwencją z 1926 r., zabra­
niającą niewolnictwa oraz z konsty­
tucją Zw. Sowieckiego.

CASTEL GANDOLFO — Papież Jan Paweł II błogosławił 
pielgrzymów z balkonu swej letniej rezydencji. (UPI)

ki

Problemy Handlu Bronią: 
RFN-Arabia Saudyjska

Bonn (NYT) — Władze zachodnio- 
niemieckie potwierdziły ostatnio do­
niesienia stwierdzające, że kanclerz 
Helmut Kohl odbył spotkanie z min. 
obron. abii Saudyjskiej.

Rzecznik rządu RFN oświadczył w 
tym kontekście, iż ponownie rozpa­
trywana jest próba władz Arabii Sau­
dyjskiej dotycząca sprzedaży do tego 
kraju systemów broni opartych na 
najnowszych zdobyczach technologicz­
nych.

Kilka lat temu ta sama prośba 
władz saudyjskich została pokwitowa­
na odmownie.

Zbrojeniowe zamówienie Saudyjczy­
ków jest nad Renem niezwykle deli­
katną sprawą polityczną, budzi ono 
bowiem duży niepokój Izraela. Za 
kadencji Helmuta Schmidta kwestia 
ta doprowadziła do zadrażnienia sto­
sunków pomiędzy obu krajami.

Wiele osób w Republice Federalnej 
komentuje fakt prowadzenia rozmów 
na temat sprzedaży broni do Arabii 
Saudyjskiej.

Komentarze przeciwników sprzeda­
ży broni do Arabii Saudyjskiej stwier­
dzają, że broń ta może zostać wyko­
rzystana przeciwko Izraelowi, w tym 
także przeciwko niedobitkom anty­
żydowskiej akcji zagłady.

Rzecznik prasowy władz nadreń- 
skich stwierdził również, że we wrze­
śniu kanclerz Kohl pojedzie z wizytą do 
Arabii Saudyjskiej w celu ostateczne­
go podjęcia decyzji.

Zachodnioniemiecki dziennik “Die 
Welt” podał ostatnio wiadomość w

Rozmowy 
Sowiecko-Afgańskie 
Moskwa (NYT) — W poniedziałek 

zakończone zostały w Moskwie roz­
mowy pomiędzy sowieckim min. spraw 
zagranicznych Andriejem Gromyką 
i ministrem spraw zagranicznych Af­
ganistanu szachem Mohamadem Dost.

Sowiecka agencja prasowa Tass, 
opublikowała komunikat stwierdzają­
cy, że “rozmowy dotyczyły proble­
mów dwustronnych oraz zagadnień 
interesujących oba państwa”.

Komentatorzy zachodni są zdania, 
iż głównym tematem rozmów były 
międzynarodowe wysiłki zmierzające 
do zawarcia porozumienia w spra­
wie Afganistanu.

Zakończenie Rozmów 
Francusko-Hiszpańskich

Madryt (NYT) — W stolicy Hiszpa­
nii zakończone zostały dwudniowe, 
nieoficjalne rozmowy pomiędzy pre­
mierem Francji Pierre Mauroy a 
przywódcami hiszpańskimi. 

artykule poświęconym temu temato­
wi, że przed podjęciem decyzji władze 
bońskie odbędą jeszcze konsultacje z 
Washingtonem oraz z rządem Izraela. 
' Kontrakt na dostawę tzoni do Ara­

bii Saudyjskiej miałby obejmować 
jedne z najlepszych obecnie na świę­
cie czołgów Leopard II oraz wóz pan­
cerny przeznaczony do zwalczania ce­
lów powietrznych Geopard, a także 
transporter opancerzony Marder.

Politycy zachodnioniemieccy stwier­
dzają, że na rząd boński wywierane 
są obecnie przez przemysł zbrojenio­
wy tego kraju silne naciski. Najwięk­
szy koncern zbrojeniowy Niemiec 
Zachodnich Krauss Maffei doniósł o 
poniesieniu w 1982 roku dużych strat 
finansowych.

Cztery Wybuchy 
w Bejrucie

(UPI) — W Bejrucie zachodnim 
zanotowano dziś cztery wybuchy. Eks­
plozje uszkodziły budynek aparta- 
mentowy oraz spowodowały poranie­
nia pięciu osób.

Pierwszy wybuch miał miejsce o 
godzinie 2-ej nad ranem czasu lo­
kalnego. W ciągu następnych kil­
ku minut nastąpiły trzy dalsze. Wła­
dze policyjne poinformowały, że dwa 
sklepy na terenie zachodniej, mu­
zułmańskiej dzielnicy miasta, stanę­
ły w płomieniach. Pięć samochodów 
zostało poważnie uszkodzonych. Pięć 
osób przewiezionych zostało do szpi­
tala.

Władze policyjne twierdzą, że bom­
by zostały podłożone pod sklepy chrze­
ścijan, uprawiających handel z lud­
nością muzułmańską. Bomby zawie­
rały ładunek materiału wybuchowe­
go TNT, od 11 do 30 funtów.

13 Rannych w Ataku 
Na Wielki Rynek 

w Istambule
Istambuł (UPI) — Niezidentyfiko­

wani napastnicy przeprowadzili atak 
na Wielki Rynek w Istambule. Eks­
plodowano pięć bomb. Napastnicy 
ostrzelali przechodniów, raniąc 13 
osób.

W trakcie eksplodowania bomby za­
bity został jeden z napastników. Z 
Rynku ewakuowano dziesiątki tury­
stów. Policja odcięła wszystkie trasy 
wylotowe. W momencie ataku, na 
Wielkim Rynku znajdowało się tysią­
ce turystów. Władze policyjne nie 
zdołały na razie udzielić żadnych 
wyjaśnień odnośnie ataku.

Nie Tylko
w Mauritiusie ...
Port Louis, Mauritius (NYT) —

Premier państwa Mauritius poło­
żonego na wyspie leżącej na Ocea­
nie Indyjskim na wschód od Ma­
dagaskaru Aneerood Jugnauth 
oświadczył, że zamierza rozwią­
zać zgromadzenie ogólne i rozpi­
sać w ciągu najbliższych dni po­
nowne wybory ponieważ jego Bo­
jowy Ruch Socjalistycny nie jest 
w stanie sprawować skutecznej 
władzy.

Pekin Protestuje 
Przeciw Lotom 

Do Tajwanu
Pekin (UPI) — Z powodu odbywają­

cych się do Tajwanu lotów linii Pan 
American, Chiny przekazały Stanom 
Zjednoczonym formalną notę prote­
stacyjną.

Rzecznik ministerstwa spraw zagr. 
potwierdził złożenie pisemnego prote­
stu, lecz nie ujawni! jego zawartości. 
Stwierdził on, że dalsze szczegóły 
będą ujawnione w czasie późniejszym 
przez oficjalną agencję pekińską 
Xinhua. Ambasa amerykańska odmó­
wiła komentarzy.

Nota protestacyjna złożona została 
na ręce amerykańskiego charge 
d’affairs Charlesa Freemana na kilka 
godzin przed wyznaczonym terminem 
przylotu pierwszego od czasu wzno­
wienia w środę połączenia Pan Am z 
Tajwanem rejsu samolotu Pan Ame­
rican do Pekinu.

Chiny komunistyczne ostrzegały 
uprzednie, że w wypadku wznowienia 
połączenia linii Pan American z Taj­
wanem podjęte zostaną “ostre kroki”. 
Pekin uważa Tajwan za jedną ze 
swych prowincji.

W chwili obecnej Pan American od­
bywa tygodni* wo dwa loty do Chin 
komunistycznych. Na trasie Tajwan- 
Nowy Jork planowane są trzy rejsy 
powietrzne tygodniowo.

Rzecznik Pan Am James Arey 
oświadczył, że linia nie zamierza przy­
czynić się do zaistnienia problemów 
pomiędzy Tajwanem i Chinami, lecz 
dąży do rozszerzenia obsługi, a co za 
tym idzie i zysków w rejonie Pacyfiku. 
Wznowienie połączenia z Tajwanem 
ma właśnie to na celu. “Jest to przed­
sięwzięcie natury czysto komercjal­
nej”, stwierdził rzecznik Pan Am.

Wadze chińskie twierdzą, że linia 
Pan American postanowiła zaniechać 
lotów do Tajwanu, wyrażając jedno­
cześnie zgodę na podjęcie (dwa razy 
w tygodniu) lotów do Chin.

Przygotowania 
Do Startu 

“Challenger’a”
Cape Canaveral, Fla. (UPI) — Za­

kończono już przygotowania do kolej­
nego lotu wahadłowca “Challenger”, 
którego start przewidziany jest na 
sobotę, o godzinie 7:33 rano czasu 
EDT i obecnie trwa już 40-godzin- 
ne pogotowie do lotu.

W skład załogi statku kosmicznego 
wchodzi 5-ciu astronautów, w tym jed­
na kobieta, Sally Ride, która jest 
pierwszą Amerykanką wylatującą w 
przestrzeń kosmiczną. Dowódcą stat­
ku jest weteran lotów kosmicznych 
Robert Crippen; poza nim do załogi 
należą Frederick Hauck, Norman 
Thagard i John Fabian.

W czasie obecnej 6-dniowej misji 
Challenge™ przeprowadzane będą 
eksperymenty z satelitami komuni­
kacyjnymi, a Thagard, który jest 
lekarzem przeprowadzi badania na 
zagadkową chorobą kosmiczną, po­
wodującą różne niedyspozycje u as­
tronautów podczas lotu w stanie nie­
ważkości.

SpadłKurs Dolara
Londyn (UPI) — Kurs dolara spad! 

dzisiaj na wszystkich rynkach świato­
wych.

Wzrósł natomiast nieco kurs złota 
uzyskując cenę na giełdzie w Londy­
nie $411-375 za uncję.

Tłumy 
Na Trasie 
Przejazdu 
Liczne Oddziały 
ZOMO i MO
“Na Straży Porządku”
Rzym. (UPI) — W dniu dzisiejszym 

o godzinie 2:40 po południu czasu 
miejscowego, odleciał z Rzymu do 
Warszawy specjalny samolot włoskich 
linii lotniczych Alitalia wiozący na 
pokładzie Ojca Świętego wraz z towa­
rzyszącymi mu osobami i między­
narodową ekipą dziennikarską.

Rozpoczęła się tym samym druga 
historyczna pielgrzymka Papieża do 
ojczystego kraju. Wiozący Jana Pa­
wła II samolot Boeing 727 ma wyma­
lowany na zewnętrznej ścianie portret 
Matki Boskiej Jasnogórskiej, której 
obchody 600-iecia podkreślone zostaną 
uroczystym odprawieniem przez Ojca 
Świętego mszy na Jasnej Górze.

Wczoraj, w przeddzień wizyty w 
Warszawie, trwały ostatnie gorączko­
we przygotowania do przyjęcia w 
Warszawie dostojnego gościa.

Cała trasa wiodąca z lotniska Okę­
cie aleją Żwirki i Wigury przez Trasę 
Łazienkowską, Aleje Ujazdowskie, 
Krakowskie Przedmieście do Katedry 
św. Jana na Starówce — została ude­
korowana flagami w barwach papie­
skich i narodowych — jest to zarazem 
jedyny wypadek w powojennej histo­
rii Polski, gdy na ulicach nie ro­
zwieszono czerwonych flag.

Na trasie przejazdu pojawiły się 
również liczne transparenty. “Witamy 
zwiastuna nadziei”—głosi jeden z 
nich rozpięty w poprzek ulicy na prze­
ciwko Ambasady Amerykańskiej.

Wzdłuż całej trasy przejazdu usta­
wiono również dziesiątki ciężarówek 
milicyjnych — do Warszawy na czas 
wizyty Jana Pawła II, ściągnięto spe­
cjalne posiłki milicji i ZOMO.

Kwatery przydzielono milijcjantom 
(Ciąg dalszy na str. 6-ej) ]

Górnicy w Chile 
Grożą Strajkiem 
Powszechnym

Santiago, Chile (UPI) — Potężny 
chilijski związek zawodowy skupiają­
cy górników zatrudnionych w kopal­
niach miedzi, wyznaczył na piątek — 
na znak protestu przeciw aresztowa­
niu przywódcy związku — strajk 
przeciw rządowi. Będzie to strajk po­
wszechny.

P.o. prezesa związku zawodowego 
górników Hugo Estivales, oświadczył, 
że w wypadku, jeśli rozpoczną rozpra­
wę sądową aresztowanego prezesa 
związku Seguel’a, strajk będzie bez 
końca.
W kopalni miedzi El Salwador, około 
4,000 górników poinformowało, że za­
przestanie dziś pracy. Górnicy doma­
gają się, by władze zatrudniły na po­
wrót 23 robotników, którzy zostali 
zwolnieni za spóźnienie się o 10 minut 
we wtorek do pracy. Zapowiedziany 
strajk powszechny — będzie najgor­
szym z wszystkich, jakie miały miej­
sce w okresie 10-letniego panowania 
w tym kraju władzy wojskowej.

Jeden z przywódców związku zawo­
dowego stwierdził, że fakt aresztowa­
nia prezesa unii, uważany jest za rów­
noznaczny z wypowiedzeniem wojny.

Dłuższy strajk podjęty przez górni­
ków wydobywających miedź, może 
przyczynić się do zrujnowania gospo­
darki Chile. Ponad 60 proc, wpływów 
uzyskanych z eksportu chilijskiego 
pochodzi ze sprzedaży za granicę 
miedzi.

Doniesienia prasowe określają 
aresztowanego prezesa zw. zawodo­
wego górników 29-letniego Seguela, 
jako “chilijskiego Lecha Wałęsę.”

Zaburzenia, jakie miały miejsce w 
Chile w ciągu wtorku, uważane są za 
najgorsze od czasu obalenia w r. 1973 
rządów marksistowskiego prezydenta 
Salwadora Allende.
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Co Słychać 
Wśród Podhalan

Impreza Wielkanocna 
Kota Maniowy

W dniu 24 kwietnia br. odbyło się 
uroczyste spotkanie członków Koła 
nr 22 Maniowy związane z tradycją 
obchodów Świąt Wielkiej Nocy. Spot­
kanie to zaszczycili swą obecnością 
członkowie Zarządu Głównego z pre­
zesem Józefem Gilem oraz Kapela­
nem Związku Podhalan ks. Tadeu­
szem Wincenciakiem.

W części artystycznej wystąpił ze­
spół regionalny Szkółki Tańca pod 
kierownictwem Andrzeja Kotelnic- 
kiego. Scenki humorystyczne i wier­
sze regionalne przedstawili członko­
wie Kółka artystycznego przy Kole 
nr 41 Wróblówka w osobach Broni­
sława Kwak, Agnieszka Mrowca, Bro­
nisław Ogrodny oraz prezes Kola Jó­
zef Króżel.

na rozwój Szkółki Tańca, której ce­
lem jest kształcenie dzieci i młodzie­
ży podhalańskiej w tańcu, śpiewie 
i innych tradycjach naszego regionu.

Uroczyste Modły 
Za Polskę

Zarząd Główny Związku Podhalan 
zaprasza wszystkich członków na uro­
czystą Mszę św., którą odprawi Kar­
dynał Chicago, J.E. ks. Joseph Ber- 
nardin w niedzielę, dnia 19 czerwca 
br. w kościele parafialnym św. Jó­
zefa przy 48-ej ulicy i Paulina. Uro­
czysta Msza św. odbędzie się z okazji 
podróży Ojca św. Jana Pawła II do 
Polski oraz w związku z obchodami 
600-lecia królowania Matki Boskiej 
Częstochowskiej na tronie w Często­
chowie.

Zapraszamy wszystkich Podhalan, 
chorążych z poszczególnych kół oraz

Prezes Koła Franciszek Kensek po­
witał serdecznie wszystkich zgroma­
dzonych gości oraz przedstawił obe­
cny zarząd Koła nr 22 Maniowy.

Prezes Józef Gil zabrał głos na te­
mat budowy nowego Domu Podha­
lan, dziękując za donacje od Koła 
Maniowy, osobiste donacje członków 
oraz za pracę, którą włożyły poszcze­
gólne osoby, a szczególnie członek Jó­
zef Sekuła.

Przed rozpoczęciem uroczystego po­
siłku ks. Tadeusz Wincenciak wypo­
wiedział się na temat wagi podtrzy­
mywania tradycji polskich i podha­
lańskich, tradycji na obczyźnie przez 
wszystkich Podhalan. Następnie po 
zmówieniu modlitwy dziękczynnej za 
wszystkie łaski Boże, poświęcił po­
trawy przygotowane do spożycia. 
Prezes Franciszek Kensek zaprosił 
wszystkich obecnych do spożycia 
wspólnego posiłku i do wspólnej za­
bawy tanecznej.

Należy tu dodać, że członkowie 
Koła Maniowy zawsze są chętni do 
współpracy z Zarządem Głównym i 
odpowiadają pozytywnie na apele o 
pomoc w wykonaniu przedsięwzięć 
i zadań organizacji. W czasie tego 
spotkania uchwalona została także 
donacja w wysokości 200 dolarów

W Miastach

dzieci i młodzież podhalańską do 
przybycia w strojach regionalnych.

Ponieważ w tym samym dniu od­
będzie się uroczysta Msza św.—suma, 
o godz. 11-ej przed południem w koś­
ciele parafialnym Pięciu Braci Pola­
ków i Męczenników, J.E. ks. biskup 
Alfred Abramowicz zaprasza Podha­
lan do przybycia także na tę Mszę 
św. w strojach regionalnych, jako, 
że Ojciec Sw. Jan Paweł II wyróżnił 
tę parafię swą obecnością w niej, 
podczas wizyty w Stanach Zjedno­
czonych.

W Chicago jest bardzo dużo Pod­
halan mamy więc nadzieję, że nie 
zabraknie nas w żadnym z wymie­
nionych kościołów. Po prostu każdy 
powinien zadecydować osobiście, 
gdzie jest mu wygodniej przybyć na 
uroczyste obchody i wspólne modły 
za Polskę i Polaków na całym świę­
cie.

Józef Gil — prezes
Zarządu Głównego 

Miesięczne Zebranie 
Zarządu Głównego

Zawiadamiamy członków Zarządu 
Głównego oraz dyrektorów, że ze­
branie miesięczne odbędzie się w 
nadchodzący piątek, tj. 17 czerwca 
br., o godz. 8-ej wieczorem w sali 
Domu Podhalan, 4808 S. Archer Ave­
nue.

Będzie Spokój Józef Gil — prezes
Helena Trunko — sekretarz gen.

Zbliżający się okres letni wywo­
ływał niepokój czy w wielkich mia­
stach, przepełnionych ludźmi bez 
pracy, nie dojdzie do niepokojów. 
Obecnie wszakże obserwatorzy sytu­
acji w miastach wyrażają przypu­
szczenia, że okres letni będzie spo­
kojny.

Dla przykładu organizacja BERI 
(Business Environment Risk Informa­
tion) miesiąc temu obawiała się, że 
będą w lecie niepokoje, ale obecnie 
zmieniła zdanie i nie niepokoi swoich 
klientów, że w Detroit, Los Angeles 
czy też Chicago dojdzie do zaburzeń.

Szkółka Tańca
Kierownictwo-Szkółki Tańca przy 

Zarządzie Głównym Związku Podha­
lan zawiadamia, że próba tańca i 
śpiewu odbędzie się w sobotę, dnia 
18 czerwca o godz. 5-ej po południu 
w sali Domu Podhalan.

Zapraszamy wszystkich rodziców 
dzieci i młodzieży Szkółki Tańca na 
zebranie w czasie którego pragniemy 
omówić sprawę wyjazdu dzieci na 
letni obóz szkoleniowo-wypoczynko­
wy w czasie nadchodzących wakacji. 

Andrzej Bobak — przew. imprez 
Janina Tylka-Suleja — koresp.

W Chicago wybór Murzyna mayo- 
rem powinien oddziaływać uspakaja­
jąco.

W Detroit następuje poprawa w 
sytuacji przemysłu samochodowego, 
ale miasto nadal uważane jest przez 
BERI za ryzyko.

W Los Angeles, Dallas, Houston i 
Miami występuje poprawa gospodar­
cza, co przynosi w następstwie spo­
kojniejsze nastroje wśród ludności.

OBSZERNE informacje przeczy­
tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

Sprawy rozwodowe—uzgodnione 
lub nieuzgodnione. Rozwody są 
możliwe nawet jeśli jedna ze stron 
mieszka w Polsce. Sprawy sepa­
racji, unieważnienie małżeństw i 
adopcja dzieci — wszystko to 
sprawnie załatwia na życzenie:

Adwokat
CHESTER M. PRZYBYŁO
Po informacje można dzwonić w 
każdej porze na Nr. 631-7100.

MÓWIMY PO POLSKU

SLIZ’S
DELICATESSENS

Domowej roboty polska kiełbasa i rozmaite inne wędliny 
i smakołyki

DWA SKLEPY:
3116 W. 43rd STREET 523-9533 

6743 W. ARCHER 229-1138

BLACK STEER FINER FOODS
3140 N. CALIFORNIA • TEL.: 539-4510

Specjalnie Niskie Ceny w Tym Tygodniu!
ŚWIEŻA POLSKA LUB WŁOSKA KIEŁBASA WŁASNEGO

WYROBU........................................................................ $1.29/Funt
PARÓWKI WŁASNEGO WYROBU (Wieners)...........................$1.49/Funt
WOŁOWINA NA PIECZEŃ (Chuck Roast)................................$1.19/Funt
WŁASNEGO WYROBU CIELĘCA BOLOGNA.........................$1.59/Funt
ŚWIEŻA WOŁOWA WĄTRÓBKĄ.............................................. 69ę/Funt

ORAZ WIELE, WIELE INNYCH WĘDLIN I WYRO^OW 
GARMAŻERYJNYCH PO SPECJALNIE NISKICH CENACH

Ceny Aktualne do Środy, 22-go Czerwca, 1983
Z TYMOGŁOSZENIEM DODATKOWO $1.00 ZNIZKI 

Godziny: Codziennie 9-6; Niedziala 9-1

Z Bankietu 75-Lecia 
“Dziennika Związkowego”

Przemówienie
Prezesa ZPRK J. Drobota

Dzisiaj słusznie należą się słowa 
uznania i wdzięczności tym wszyst­
kim w Związku Narodowym Polskim, 
którzy 75 lat temu zrozumieli potrzebę 
pisma polonijnego i przyczynili się 
do jego założenia. Słowa uznania i 
wdzięczności należą się także dal­
szym przywódcom związkowym, któ­
rzy rozumiejąc rolę i znaczenie 
“Dziennika Związkowego” zabezpie­
czali jego dalszą działalność, rozwój 
i byt. Wreszcie wszystkim przeszłym 
i obecnym redakotorom i pracowni­
kom “Dziennika Związkowego” za 
pracę i poświęcenie przekraczające 
normalne obowiązki zawodowo-służbo- 
we.

Właśnie mam ten wielki zaszczyt 
złożyć te zasłużone wyrazy podzięko­
wania i hołdu w imieniu Zjednoczenia 
Polskiego Rzymsko-Katolickiego w 
Ameryce, najstarszej polonijnej orga­
nizacji ubezpieczeniowej.

Prezes ZPRK Józef Drobot
Gratuluję obecnemu kierownictwu 

Związku Narodowego Polskiego z pre­
zesem Alojzym Mazewskim na czele 
za pozytywne ustosunkowanie się do 
dalszego utrzymania tego cennego 
pisma tak bardzo obecnie potrzebne­
go, szczególnie wobec niezmiernie 
skurczonej prasy polskiej.

Oby “Dziennik Związkowy" do­
czekał się stulecia! -Dziękuję!
Życzenia Prez. H. Zielińskiej

Zebraliśmy się dzisiaj w tak licz­
nym gronie, ażeby uczcić 75 rocznicę 
“Dziennika Związkowego” — za jego 
tak bardzo zasłużoną pracę na niwie 
dziennikarskiej, w służbie dla dobra 
Polonii.

“Dziennik Związkowy” — jest dla 
tutejszej i okolicznej Polonii źródłem 
wiadomości z życia społecznego, kul­
turalnego i organizacyjnego, zawiera 
informacje o rynku pracy. Spełnia 
zarazem rolę wychowawcy, dając 
wiele cennych rad odnośnie postępo­
wania jednostek czy grup naszej spo­
łeczności polonijnej.

Nie szczędźmy słów pochwały za 
wartości i zalety, które “Dziennik” od 
lat reprezentuje. Zwykle tak się skła­
da, że oceniamy doniosłą rolę pisma, 
kiedy ono przestaje się ukazywać. 
Wtedy słyszymy spóźnione bicie na 
alarm i dramatyczne wołania — ratuj­
my naszą prasę. — Do niedawna było 
w Stanach Zjednoczonych kilka dzien­
ników, obecnie pozostały tylko dwa. 
Jakiż to smutny dla nas objaw.

Z okazji jubileuszu pisma składam 
w swoim imieniu i całego Związku

Gratuluję więc doczekania się dia­
mentowego jubileuszu. Przy tej okazji 
zwracam się z serdecznym apelem do 
tutaj zebranych, ażeby nie tylko sami 
popierali pismo, ale niech każdy z 
obecnych postara się zdobyć chociaż 
jednego prenumeratora. Popierajmy 
istniejącą prasę polską.

Z okazji jubileuszu życzę zwiększe­
nia liczby prenumeratorów, wiele lat 
służby dla Polonii, zrozumienia i do­
ceniania wśród szerokich mas społe­
czeństwa roli pisma.

Szczęść Boże w dalszej pożytecznej 
pracy.
Przemówienie Prezesa Rogalskiego

Z okazji siedemdziesiątej piątej 
rocznicy istnienia “Dziennika Związ­
kowego” pragnę złożyć w imieniu So­
kolstwa Polskiego jak również w 
imieniu własnym serdeczne gratulacje 
i wyrazy uznania.

Wasze pismo może być dumne z 
dotychczasowej pracy przez okres tych 
długich lat, z pracy dla religii i dla 
Polonii.

Historia pisma napisana jest złoty­
mi literami wielkich i dzielnych, nie 
umierających zasług w historii spo­
łeczeństwa i narodu. Uznanie należy 
się tym wszystkim pionierom, jak i 
obecnemu zarządowi za pracę su­
miennie wykonywaną.

To Aloysius A. Mazewski, the dis­
tinguished President of the Polish 
National Alliance of N. A. and Ex 
Officio President of The Alliance 
Priners and Publishers, I as President 
of the Polish Falcons of America 
and acting editor of the Polish Falcons 
publication “Sokół Polski”, extend 
two fold heartfelt congratulations and 
best wishes on the occasion of the 
75th anniversary of the renowned 
publication “Polish Daily Zgoda”.

During this very long existence, 
“Polish Daily Zgoda” was a major 
contributing factor in keeping the 
American Polonia well informed nad 
it also played a very important role in 
development and history of this 
Polonia.

umuit

Bernard Rogalski 
prezes “Sokoła”

This journalistic observance is a 
celebration not only of your publica­
tion, but also is a prime moment in 
the entire Polish American Polonia.

Thus, I conclude with our Polish 
Falcon salutatin, “Czołem”. Long 
live “Polish Daily Zgoda”. Long live 
President Mazewski and log live the 
Polish National Alliance of North 
America.

Protest

Helena Zielińska
Polek najserdeczniejsze słowa uzna­
nia za dotychczasową, ofiarną pracę 
całego zespołu redakcyjnego, na czele 
z red. Janem Krawcem, zespołowi 
administracyjnemu na czele z dr. 
Różańskim, zespołowi techniczemu, 
za ich trud rannego wstawania, za 
wolę wytężonej pracy w tak trudnych 
warunkach.

Często społeczeństwo nie zdaje so­
bie sprawy, jaki to wielki wysiłek i 
trudne zadanie wydawanie pisma pol­
skiego w kraju anglojęzycznym. Sło­
wa uznania należą się też Związkowi 
Narodowemu na czele z prez. Alojzym 
Mazewskim, bo właśnie Związek jest 
wydawcą i gdyby nie jego wydatna 
pomoc, sytuacja “Dziennika” byłaby 
niepewna.

Właścicieli Winnic
(ST) — We francuskim mieście 

Beziers położonym nad morzem Śród­
ziemnym doszło w poniedziałek do 
demonstracji 2 tys. francuskich właś­
cicieli winnic niezadowolonych z po­
lityki władz francuskich subsydiują­
cych import tanich win z innych 
krajów Wspólnoty Europejskiej.

Protestujący właściciele winnic 
zniszczyli miejscowe biuro podatko­
we oraz obrzucili interweniującą po­
licję kamieniami.

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi D&C

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

DZWONIĄC W JEŻYKU POLSKIM 
PYTAĆ O P. HALINĘ

725-0200
5086 N. Elston
Od Wtorku do Soboty:

8 Rano-4 Po Poł.

SERGIUSZ PIASECKI

•JABŁUSZKO
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— Wiesz Olciu: ja chcę kupić firankę na okno. 
To by Jadnie było. Co, nie?

— Kup.
Baran nie licząc dawał Paulince pieniądze na 

prowadzenie gospodarki i kwestie wydatków wcale 
go nie interesowały. Pawcia kupiła dwie firanki i 
zawiesiła jedną na jedynym oknie. Splatając dłonie 
wpadła w zachwyt:

— Ach, jak teraz pięknie! Co, nie? Szkoda, że 
nie ma drugiego okna; to by był cud. Ot zmartwie­
nie !

— Powieś na drzwiach. Też szklane...
— A może i masz rację.
Druga firanka ozdobiła drzwi. Pawcia była za­

chwycona. Baran milczał. Firanka na oknie, przy 
którym stał warsztat szewski, była komiczna, za­
bierała wiele światła i przeszkadzała w robocie. 
Lecz Baran milczał.

— Wiesz ile zapłaciłam? Co? Prawie darmo!
Pawcia wymieniła jakaś kwotę, która zmusiła 

Barana do spojrzenia na Paulinkę ni to ironicznie, 
ni to ze zdumieniem. Orientował się dobrze w ce­
nach i uważał, że Pawcia zapłaciła za firanki 
trzykrotnie drożej.

...Oszukali głupią — pomyślał.
Nie wiedział, że Pawcia zapłaciła właśnie tyle, 

ile były warte, a dwukrotnie większą sumę ukryła 
przed kochankiem — dla siebie.

— Ty nie myśl, że to drogo — paplała Pawcia. 
— To przecież jak koronka. Co nie?

Baran milczał. „Dziecinna jeszcze”. Myślał rzew- 
nie. A Pawcia wciąż wynajdywała nowe potrzeby i 
jak sroka ściągała do domu różne brzydkie i bez­
użyteczne rzeczy. Przy tym każdorazowo — za­
leżnie od apetytu i wyczucia możliwości — aby nie 
wzbudzić podejrzenia, na każdym kupnie coś „za­
rabiała”.

Tymczasem Olkowi wiodło się coraz gorzej. Za­
tracił węch złodziejski. Z trudnością znajdował 
marne roboty i marnie je wyrabiał. A wydatki ro­
sły, więc się denerwował i rzucał się na byle co, 
tym więcej, że spostrzegł w sobie nową cechę — 
bojaźń. Bał się wsypać, aby Pawcia nie została bez 
opieki. Poprzednio pracował zimno: ostrożnie, lecz 
stanowczo. Umiał wyczekać dogodnego momentu 
i bez wahania, w najodpowiedniejszy sposób doko­
nywał najtrudniejszej kradzieży. Teraz się zastana­
wiał tam, gdzie należało działać. A grubo ryzyko­
wał, gdy należało porządnie robotę „wystawić”... 
Orientował się w tym po pracy i zdawał sobie 
sprawę w czym tkwi wina, lecz tylko ściągał brwi 
i coraz uparciej milczał.

Pewnego razu Olek wrócił do domu późnym 
wieczorem. Przyjechał dorożką. Ledwie doszedł, 
kulejąc, z ulicy do mieszkania. Pawcia się zanie­
pokoiła :

— Olesiu, co ci jest?
—Stłukłem kolano...
— Jak? Gdzie? Czy bardzo boli?
— Poślizgnąłem się.
Baran posłał Pawkę do Stasia Dorożkarza. Dał 

jej pierścicnek i kazał, żeby Staś go sprzedał. Poza 
tym prosił, aby Staś przysłał mu pół litra wódki.

Gdy Pawka wyszła Baran znalazł jakąś starą 
koszulę i zrobił opatrunek. Miał rozbite kolano i 
głęboką, szarpaną ranę na łydce lewej nogi. Poza 
tym miał kilka mniejszych stłuczeń i zadraśnięć. 
Stało się to tak. Baran wieczorem znalazł zamknię­
te mieszkanie na 2-im piętrze. Natychmiast — 
wbrew swoim zasadom — przystąpił do roboty „na 
ślepo”. Skluczył drzwi. Zamknął je za sobą i zosta­
wiając po drodze wszystkie drzwi otwarte, obejrzał 
mieszkanie. Zrobił obchód na czarne wejście i za­
brał się do roboty. Zaledwie upłynęło parę minut 
posłyszał, że przy wejściu od frontu ktoś jest. 
Chciał prędko się wycofać tylnym wejściem, lecz 
posłyszą, że z dołu idą do góry jacyś ludzie i cicho 
rozmawiają podnieconymi głosami. Posłyszał wy­
raz: „złodzieje”. Wówczas Baran cichutko poszedł 
klatką schodową w górę.

Była to duża czteropiętrowa kamienica, obok ho­
telu „Europa”. Baran wszedł schodami, aż na 
strych i może udałoby mu się przeczekać pościg, a 
później wyjść z kamienicy, lecz z góry schodziła 
jakaś kobieta i Baran w ciemności ją wyminął. Gdy 
kobieta schodząc dalej w dół dowiedziała się, że 
łapią złodziejów, wskazała ścigającym, wśród któ­
rych było dwóch policjantów, dokąd uszedł Baran. 
Pościg udał się za nim.

Na strychu Baran pośpiesznie wyłamał szabrem 
dwie deski w jednym z przedziałów do suszenia bie­
lizny i znalazł się na długim ciemnym poddaszu, 
zawieszonym sznurami z bielizną. Mógł dostać się 
tu łatwiej. Po prostu złamać kłódkę na drzwi­
czkach, które prowadziły do poszczególnych prze­
działów, lecz chciał wprowadzić w błąd pościg i 
opóźnić go.

Przez wąskie okienko Baran wylazł na dach 
kamienicy i zaczął powoli posuwać się krawędzią 
wzdłuż rynny. Było ciemno. Szarpał wiatr. Ręce 
złodziejowi zdrętwiały z zimna. Każdy krok groził 
upadkiem, bo rynna była pogięta. Jednak Baran 
powoli dopełzł do skraju dachu od strony podwó­
rza. Tu zobaczył, że wyjścia nie ma, bo dom ten nie 
łączył się z innymi. Znalazł się na skraju przepaści. 
Oparłszy nogi o rynnę Baran położył się na dachu 
i wypoczywał, oczekując co będzie dalej. Przypu­
szczał, że pościg nie dostrzeże wyłamanych i zsu­
niętych na miejsce desek, przez które on się wślizg­
nął na strych i widząc, że wszystkie drzwi są zam­
knięte, pomyślą, że on się wymknął. W takim wy­
padku Baran mógłby przeczekać na dużym strychu 
noc, a nawet cały następny dzień i dopiero później 
wydostać się stąd.

Nadzieje Barana były złudne. Ścigający go lu­
dzie posłyszeli chrzęst blachy i zorientowali się, 
że złodziej ukrył się na dachu.
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Z Dnia Solidarności
Wydziału Stanowego Kongresu 

Polonii Amerykańskiej

Od lewej: Prezes Wydziału Stanowego K.P.A. aid. Roman 
Puciński, “królowa” Polonii Annette Oszust-Azcuy i wice­
prezeska ZNP Helena Szymanowicz.

Komitet Wyboru Królowej, od lewej: Teresa Samulska, 
Bożenia Nowicka i Ryszard Owsiany; “królowa” Polonii 
Annette Oszust-Azcuy, 1-sza dama Dworu Elizabeth Tom­
czyk, (otrzymała także nagrodę publiczności), druga dama 
Iwona Komorowska, trzecia dama Kathryn Koscielny.

Kandydatki na “królowę” Polonii; od lewej: Susan Stapka, 
Elizabeth Tomczyk, Anna Mikiewicz, Annette Oszust-Azcuy, 
Margaret Mikiewicz, Iwona Komorowska, Patricia Majew­
ska, Sylvia Michalska, Kathryn Koscielny i Anna Sołtysik.

“Królowa” Polonii Annette Oszust-Azcuy i jej matka Karo 
lina Oszust Medina, “królowa” Polonii w 1956 r.

Przemawia prezes ZNP i K.P.A. Alojzy Mazewski.

Przemawia sędzia Franciszek Sulewski, obok niego prezes 
Wydziału K.P.A. aid. Roman Puciński.

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

r 41

Podróż Ojca Sw. do ojczyzny jest 
historycznym wydarzeniem. Tym co 
zawsze Polaków łączyło była wiara i 
patriotyzm. Każdy, komu miłe jest 
słowo ojczyzna niech towarzyszy du­
chowo “Piotrowi naszych czasów w 
nawiedzeniu i utwierdzeniu braci w 
wierze. Niesie on pokój i miłość i chce 
się tym dzielić, ale ma też prawo do 
naszych modlitw i naszych serc, bo 
jest ciałem z naszego ciała i krwią z 
naszej krwi.” Czas pielgrzymki powi­
nien być czasem modlitwy i pojedna-

Polonia Łączy Się
z Ojcem Sw. Janem Pawłem II 
w Pielgrzymce Do Ojczyzny

Związek to praca! 
Związek to poświęcenie

i ofiarność! 
Związek—to my wszyscy!

Posiedzenie 
Tow. Jedność 
Grupa 77 ZNP

Posiedzenie Tow. Jedność, Grupa 77 
ZNP odbędzie się ,w niedzielę, 19 
czerwca w sali Placówki 90 SWAP, 
pnr. 6005 W. Irving Park Rd. Początek 
o godz. 2:00 po poł. Prosimy o liczne 
przybycie, gdyż mamy wiele ważnych 
spraw do załatwienie, a także przy­
jęcie dla ojców.

Doris Kowalski — sekr. prot.

Zebranie
PLacówki 90 SWAP

Zarząd Placówki Nr 90 SWAP przy­
pomina wszystkim członkom, iż os­
tatnie przedwakacyjne zebranie od­
będzie się w nadchodzący piątek, 
17 czerwca, w sali Placówki, 6005 
W. Irving Park Rd. Początek zebra­
nia o godz. 7:30 wieczorem.

Wszyscy członkowie są proszeni o 
punktualne i niezawodne przybycie.

Jerzy Miklaszewski, komendant

Dzieci bawiły się również doskonale.
(Wszystkie zdjęcia Victor Modliński)

Zebranie Tow. Jedność
Grupa 77 ZNP

Zebranie miesięczne Grupy 77 ZNP, 
Towarzystwa Jedność odbędzie się w 
niedzielę, 19 czerwca, o godzinie 2:00 
po południu w nowym lokalu na pół­
nocno-zachodniej stronie miasta Chi­
cago, 5844 North Milwaukee Ave­
nue, Chicago, Illinois.

Prosimy członkinie i członków o 
liczne przybycie, ponieważ mamy 
wiele ważnych spraw do załatwienia. 
Członkowie mogą opłacić podatki na 
sali zebrania, która jest na drugim 
piętrze.

Władysław Spadlo wski — prezes

Tow. Wolność Ludu 
Grupa 2742 ZNP

Spotkanie Zarządu Towarzystwa 
Wolność Ludu, Gr. 2742 ZNP, w nie­
dzielę, 19 czerwca br., o godzinie 
1:30 po południu, w sali Parku Hol­
stein, 2200 N. Oakley, róg Palmer.

Nie będzie posiedzenia, ale urzęd­
nicy będą na sali aby zbierać podatek 
asekuracyjny. Będą także mogli 
otrzymać bilety na wycieczkę do 
Obozu Młodzieżowego, którą urzą­
dzamy w niedzielę, dnia 10 lipca 1983.

Zenon Ziółkowski — prezes 
Mieczysław Stermiński — sekretarz

Zebranie
Grupy 2185 ZNP

Tow. Strzelców Obrony Białego 
Orła, Grupa 2185 ZNP, Oddział 101 
Legionu Polskiego, odbędzie posiedze­
nie we wtorek, 21-go czerwca, o 7:30 
wiecz., w lokalu E. Moskala, 5639 N. 
Milwaukee Ave.

Sekretarz finansowy będzie wcześ­
niej, aby przyjmować składki. Pie­
niądze można również przesłać do 

niego pocztą. Prócz tego wiele innych 
ważnych spraw jest do załatwienia.

Prosimy członków o jak najlicz­
niejsze przybycie, aby wspólnie te 
sprawy rozpatrzyć.

M. Klinger — prez. 
J. Przywara — sekr. prot.

Oddział Biały Orzeł 
Ligi Morskiej 

Miesięczne zebranie Oddziału Bia­
ły Orzeł Ligi Morskiej Nr 18 odbędzie 
się w sobotę, 18 czerwca, o godz. 1:00 
po poł. w sali p. Leszczyńskiej.

Zarząd prosi wszystkich członków 
o obecność.

Jednocześnie zawiadamiamy, że 
przewidziana na 19 czerwca zabawa 
stoliczkowa nie odbędzie się z przy­
czyn od nas niezależnych.

A. Maliszewska — prezeska 
L. Latkowska — sekr.

Piknik Klubu
Ziemi Rzeszowskiej 

Resovia
Klub Ziemi Rzeszowskiej Resovia 

zaprasza na piknik jaki organizuje 
w niedzielę dnia 19 czerwca w Ogro­
dzie Woźniaka, 2530 S. Blue Island Ave.

Piknik rozpocznie się o godz. 1-ej 
po południu. Będąc na pikniku oglą­
dnąć można wystawę trofeów myśliw­
skich, spożyć smaczne potrawy, a 
także potańczyć przy doborowej orkie­
strze NOVA. Dochód z tej imprezy 
przeznaczony jeą(n na wykończenie 
domu Związku Klubów Polskich.

Serdecznie wszystkich zapraszamy.
Adam Ocytko — prez.

Alex Wachel
Alex Wachel urodził się w Whiting, 

Ind. i jest członkiem ZNP od 1938 r. 
Obecnie jest członkiem Grupy 114. 
Jest on prezesem Gminy 49 przez 
cztery lata i prezesem swojej Grupy 
przez 6 lat.

Wachel był delegatem na siedem 
Sejmów Związku i w czasie sześciu 
Sejmów był sekretarzem sejmowym.

Komisarz Alex Wachel studiował 
przez dwa lata w Northwestern Uni­
versity, a gdy wybuchła wojna, za­
ciągnął się do Armii i został przy­
dzielony do szkoły języków obcych 
w University of Wisconsin. Po skoń­
czeniu specjalnego kursu pełnił służ­
bę jako tłumacz w Zarządzie Wojsko­
wym U.S. w Europie.

Wiec Wyborczy 
Gminy 41 ZNP

Wiec wyborczy posłów i posłanek 
na 39 Sejm Związku Narodowego 
Polskiego, w Gminie 41 ZNP odbędzie 
się w piątek, 17 czerwca, o godzinie 
7-ej wieczorem, w sali Lasada, 5325 
W. Fullerton ulica. Apelujemy do 
wszystkich dedelegatów i delegatek 
Gminy 41 o przybycie, aby wybrać 
naszych reprezentantów.

Po wiecu wyborczym przyjęcie dla 
delegacji.

Józef J. Szczypta, prezes 
Helena M. Stermińska, sekretarka

Zebranie
Tow. Króla W. Jagiełły 

Grupa 2206 ZNP
Ostatnie posiedzenie przedwakacyj­

ne Towarzystwa Króla Władysława 
Jagiełły, Grupa 2206 ZNP, odbędzie 
się w niedzielę, 19 czerwca, o godz. 
2:00 po poł. w sali Holstein Park pnr. 
2200 N. Oakley Ave., pokój 202.

Prosimy członków o liczne przyby­
cie, gdyż mamy wiele ważnych spraw 
do załatwienia.

Jan Hasiak — prezes 
B. Madera — sekr. prot.

Półroczne Posiedzenie 
Klubu Parafii Jordanów

Posiedzenie półroczne Klubu Para­
fii Jorodanów odbędzie się w piątek, 
17 czerwca, o godz. 6:30 wiecz. w sali 
parafialnej Najśw. Serca P. Jezusa 
pnr. 4619 S. Wolcott Ave.

Na posiedzeniu omawiana będzie 
sprawa naszego bankietu, który urzą­
dzamy w niedzielę, dnia 13 listo­
pada br. W tym dniu, o godz. 10:30 
odprawiona będzie różniej Msza Świę­
ta w intencji naszych członków i człon­
kiń. Bilety na bankiet są po $10. Pro­
simy zamawiać je telefonując pod 
numery: 471-3612 lub AR 6—9603.

Z okazji 15-tej rocznicy założenia 
Klubu Parafii Jordanów wydany 
będzie pamiętnik, do którego prosimy 
o ogłoszenia, jakie są w cenie: cala 
strona $50; pól strony $30; ćwierć 
strony $15; patronaci $5.

Nasz Klub przesłał dużą sumę na 
odbudowę kościoła w Jordanowie, po 
pożarze. Pomogliśmy także zbudować 
Dom Strażacki na Wysokiej i w Spyt­
kowicach, jak również zrobiliśmy 
wiele innych, dobrych rzeczy dla pa­
rafii Jordanów.

J. Kwiatkowski, prezeska 
M. Binkowski, koresp.

Zebranie Izby Delegatów 
Związku Klubów Polskich

Posiedzenie izby delegatów Związ­
ku Klubów Polskich odbędzie się w 
dniu 17 czerwca br., o godzinie 7:30 
wieczoerm w siedzibie pod adresem 
5835 N. Diversey Ave.

Adam Ocytko — prezes

Nabożeństwa z Okazji Pielgrzymki 
Ojca Św. Do Polski

Zebranie Gr. 1792 ZNP
Tow. Miłość Ojczyzny

Tow. Miłość Ojczyzny, Grupa 1792 
ZNP zawiadamia, że ostatnie, przed­
wakacyjne posiedzenie odbędzie się 
w czwartek, 16 czerwca, o godz. 7:30 
wieczorem, w sali SPK, Koto 31, przy 
3242 North Pulaski Rd.

Sekretarz finansowy będzie urzędo­
wał od godz. 7:00 wieczorem. Ponie­
waż mamy wiele ważnych spraw do 
załatwienia, prosimy członków o licz­
ne przybycie.

m. Filar — prezeska 
M. Ogarek — sekr.

W ramach serii odczytowej Insty­
tutu im. Romana Dmowskiego w 
Ameryce, Oddział w Chicago, wystą­
pił ostatnio z interesującą prelekcją 
na temat “Kościół a nacjonalizm 
w okresie powojennym”, długoletni 
profesor nauk politycznych Uniwer­
sytetu Windsor, Ont. — Wincenty 
Chrypiński.

Zdaniem profesora — symbioza ka­
tolicyzmu i polskości nie jest wy­
nikiem jedynie tysiącletniego trwa­
nia Kościoła w życiu naszego naro­
du, ale również rezultatem współ­
czesnego udziału Kościoła w reali-

Kard. Bernardin 
w Kościele Św. Józefa

Arcybiskup chicagoski kard. Józef 
Bernardin, z okazji zakończenia roku 
obchodów 600-lecia cudownego obra­
zu Matki Boskiej Częstochowskiej, 
odprawi Mszę św. w kościele św. 
Józefa (48-ma i Hermitage) o godz. 
10:30 przed południem, w niedzielę, 
19-go czerwca.

Kardynał Bernardin wygłosi rów­
nież kazanie. Nabożeństwo będzie 
wyrazem więzi Polaków z Ojcem 
Sw. Janem Pawłem II, Który w tym 
czasie będzie pielgrzymował po Polsce

“Uśmiech To Zdrowie” 
w Klubie Przyjaciół 
Ziemi Tarnowskiej

Zarząd Klubu uprzejmie zawiada­
mia, że zebranie Klubu odbędzie się 
w dniu 19-go czerwca 1983 r., o godz. 
4 po południu w sali SPK pod adre­
sem 3242 N. Pulaski Rd. Po zebraniu 
aktorzy Polskiego Teatru Dramatycz­
nego w Chicago — w składzie: Jerzy 
Janeczek i Janusz Letko wystąpią 
z programem humoru i satyry pod tyt. 
“Uśmiech to zdrowie”.

Polski Teatr Dramatyczny jest 
nowym dzieckiem Polonii.

Dotychczas prezentowane sztuki 
przez ten teatr w Chicago to: “Zmia­
na warty”, “Emigranci", “Gempel 
Głupek”. Pomimo sukcesów nasz Pol­
ski Teatr Dramatyczny boryka się 
z trudnościami lokalowymi i finanso­
wymi. Klub Przyjaciół Ziemi Tarnow­
skiej pragnie z całego serca przyjść 
z pomocą kolegom z teatru.

Zarząd Klubu serdecznie zaprasza 
wszystkich sympatyków i miłośników 
teatru na zebranie. Pragniemy aby 
to pierwsze zorganizowane spotkanie 
z aktorami teatru stało się ich moral- 
njm i finansowym poparciem.

Na zakończenie odbędzie się wie­
czorek taneczny. Do tańca przygry­
wał będzie Kaszub polski — leonard 
Lubecki.

Za Zarząd:
Stanisław Labno — prezes 

Józef Jasiak — korespondent

nia takie bowiem są owoce pielgrzy­
mowania. Jest też szansa uzyskania 
odpustu Roku Jubileuszowego uczest­
nicząc we Mszach św. odprawianych 
w kościele u Pięciu Braci Męczenni­
ków na południowej stronie miasta, 
na rogu 43-ej i Richmond Str., w każdy 
dzień pobytu Ojca Sw. w ojczyźnie. 
Tu był Ojciec Sw., tu modlił i spotkał 
się z Polakami. Dziś chociaż osobiście 
z Nim spotkać się nie możemy, niech 
będzie to spotkania serc na modlitwie 
w tym tak drogim miejscu sercom 
Polaków. Serdecznie zapraszamy do 
udziału w nabożeństwach wszystkie 
organizacje i stowarzyszenia polonij­
ne oraz drogich rodaków.

Odczvt Prof. W. Chrypinskiego 
Wbudził Duże Zainteresowanie

zacji istotnych dla narodu dążeń i 
aspiracji, ażeby wymienić tu choć­
by — integrację Ziem Odzyskanych, 
obronę narodowej kultury czy walkę 
o prawa człowieka.

Mówiąc o pierwszej sprawie pre­
legent podkreślił nie tylko charyta­
tywną działalność Kościoła, która sa­
ma w sobie stanowiłaby powód do 
miejsca w narodowej historii, ale 
uwydatnił także udział Kościoła w 
stabilizacji stosunków społecznych, 
w powiązaniu ziem odzyskanych i 
ich mieszkańców, w szczególności au­
tochtonów, z resztą Polski.

W walce Kościoła o narodową kul­
turę zostały podkreślone zarówno 
obronne akcje Kościoła wobec komu­
nistycznych zakusów przerabiania 
przeszłości, jak też i działania samoi­
stne, nieraz bardzo pomysłowe, jak 
np. Dni Kultury Chrześcijańskiej czy 
“Sacrosong”.

Rozpatrując niezmienną postawę 
Kościoła w obronie praw człowieka, 
odmalował mówca elementy, które 
Episkopat musiał brać pod uwagę, 
decydując się na stanowcze popie­
ranie ruchów opozycyjnych, w szcze­
gólności — “Solidarności”. Wymie­
nił względy teologiczne jak również 
polityczne: krańcowy radykalizm la­
ickiej lewicy i niebezpieczeństwo in­
terwencji sowieckiej. Zaznaczył, że 
po zamachu Jaruzelskiego Kościół 
w dalszym ciągu stara się dopro­
wadzić do dialogu i rozsądnego kom­
promisu między rządem i społeczeń­
stwem. Ta trudna rola mediatora 
wystawia Kościół na wiele zarzutów 
i ataków.

W zakończeniu referatu dr Win­
centy Chrypiński wspomniał o tzw. 
“teologii narodu”. Jej podwaliny po­
łożył śp. Kardynał Wyszyński, który 
odczuwał potrzebę teoretycznego wy­
jaśniania silnych związków między 
Kościołem i narodem. Jego główną 
tezą było przekonanie, iż naród jest 
strukturą trwałą.

Jak można było oczekiwać, po pre­
lekcji — wywiązała się bardzo żywa 
i interesująca dyskusja.

Spotkanie prowadził mgr Stanisław 
Latoszyński.

Alex Wachel 
Komisarzem 

15 Okręgu ZNP
Hammond, Ind. (Inf. wł.) — Alex 

Wachel został wybrany komisarzem 
15 Okręgu ZNP w czasie posiedzenia 
jakie odbyto się tu 28 maja. Zajął on 
miejsce nieoczekiwanie zmarłego 19 
marca śp. Tadeusza Wachel, który 
był bratem obecnie wybranego komi­
sarza.

L
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Tylko 

Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $40.00 Rocznie (lyr.) $15.00 
Półrocz. (6mos.) 22.00 Pólrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3 mos.) 13.00 Kwartał. (3 mos.) 6.00 
Miesięcz. (Imo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy). 35«

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $60.00
Półrocz. (6mos.) 45.00
Kwartał. (3mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie

Rocznie (lyr.) $18.00
Półrocz. (6 mos.) 14.00
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy)...50ę

Znowu w Umiłowanej Ojczyźnie
Syn polskiej ziemi, Namiestnik Chrystusowy, 

Głowa Kościoła i duchowy przywódca narodu 
polskiego, znowu przybył do Polski, aby wy­
pełniać swoją misję apostolską w służbie 
Bogu i Ojczyźnie, aby pielgrzymować, nau­
czać wiernych oraz modlić się w sanktua­
riach, znanych z historii polskiego Kościoła 
jako miejsce szczególnego kultu dla Matki 
Bożej, Pani Jasnogórskiej, Królowej Polski 
i Królowej Pokoju.

Ojciec Święty Jan Paweł II, ten Polski 
Papież i gorący patriota polski, bawił po raz 
pierwszy w Polsce po wyniesieniu Go na 
Stolicę Piotrową cztery lata temu. I wówczas 
to doszło w narodzie, tak dotkliwie doświad­
czonym pod rządami komunistów, do zasad­
niczego, przełomowego wstrząsu w odczuwa­
niu i myśleniu.

Wielomilionowe tłumy, które w nabożnym 
skupieniu manifestowały swoje tradycyjne 
przywiązanie do wiary, jakby obudziły się z 
letargu, jakby wyzbyły się strachu, jakby wy­
prostowały plecy, uświadamiając sobie wspa­
niała przeszłość historyczną narodu, który 
przeżył w walce lata tragicznej II Wojny 
Światowej, dotrzymał sojuszniczych układów 
i obowiązków, a jednak został pozostawiony 
samemu sobie, na pastwę własnego losu.

Wiadomo co stało się w wyniku tej pier­
wszej pielgrzymki Ojca Świętego do Jego 
ojczystego Kraju. Wiadomo, że w trudzie 
i znoju pracujący lud polski, ten z zakładów 
fabrycznych, jak i ten z zagonów ziemi 
ornej, zachłysnął się nadziejami wolności, zbu­
dował struktury organizacyjne niezależnych 
związków zawodowych, rzucając wyzwanie 
władzy, opierającej się na siłach wojskowych 
i milicyjnych oraz na czynnikach partyjnych, 
mających swój własny interes w trzymaniu 
się na stanowiskach w dyspozycji partyjnej 
i rządowej.

Wiemy też dzisiaj, że struktury “Solidar­
ności” zostały zaduszone a przywódcy ruchu 
robotniczego zostali rozproszeni, osadzeni w 
więzieniach, czy też zmuszeni do wyjazdu 
na emigrację.

Żyje jednak na polskiej ziemi naród, zja­
wisko wiecznotrwałe, symbol duchowych po­
wiązań kolejnych pokoleń, które były oraz 
są i będą w przyszłości. Wobec narodu 
mają obowiązki ludzie zarówno ze struktur 
formalnej władzy, jak i ludzie będący bez­
spornymi przywódcami duchowymi. Mamy tu 
na myśli przywódców polskiej Hierarchii ko­
ścielnej z Prymasem Polski na czele, którzy 
przez wybór Metropolity Krakowa na Stolicę 
Piotrową uzyskali opiekuna i sojusznika ol­
brzymiego znaczenia moralnego.

Właśnie dzisiaj Jan Paweł II znajduje się

już w Ojczyźnie. Jego przyjazd wiąże się 
z zaplanowanymi uroczystościami religijnymi, 
które nadadzą pobytowi Biskupa Rzymu w 
jego Polskiej Ojczyźnie charakter apostolskie­
go pielgrzymowania.

Ale nie można w ocenach i rozważaniach 
na temat obecnej wizyty Ojca Świętego w 
Polsce, przeoczyć zasadniczej sprawy, która 
już raz zaznaczyła się w sposób bardzo 
znamienny, a mianowicie duchowego, ideali­
stycznego oddziaływania Polskiego Papieża 
na Jego naród. To oddziaływanie wystąpiło 
przecież wyraźnie po pierwszej pielgrzymce 
w 1979 r. Można przypuszczać, że i obecna 
pielgrzymka Papieża będzie miała wyraźne 
i ważne z punktu widzenia interesów naro­
du następstwa.

Wstępne relacje zagranicznych obserwato­
rów z Warszawy zwracają uwagę, że obie 
strony w toczącej się grze, a więc władze 
komunistyczne, utrzymujące się systemem i 
siłami stanu wojennego, jak też Kościół, tra­
dycyjnie w historii Polski roztaczający ducho­
wą i moralną opiekę nad narodem, zdają 
się poszukiwać rozsądnego rozwiązania obec­
nego stanu rzeczy, uciążliwego przecież dla 
obu wchodzących w grę sił. A do tego pada 
przecież nadal na Polskę cień “Wielkiego 
Brata”, mającego własne cele ideologiczne, 
polityczne, wojskowe i gospodarcze, na pewno 
nastawionego egoistycznie w każdej z tych 
kilku wspomnianych dziedzin.

Trzeba tu zauważyć, że przyjazd Ojca 
Świętego do Polski nastąpił w okresie gdy 
społeczeństwo wciąż odczuwa dotkliwie następ­
stwa stanu wojennego, ponieważ i tą drogą 
władza nie potrafiła dotąd rozwiązać proble­
mów społeczno-gospodarczych. Nie można 
dziwić się, że społeczeństwo wyczerpało te 
zapasy sił duchowych, jakie nagromadziło przy 
okazji pierwszej apostolskiej wyprawy Ojca 
Świętego do Polski. Potrzebny jest społeczeń­
stwu nowy zastrzyk wiary i nadziei w lep­
szą przyszłość. Potrzebne też jest przekona­
nie, że najwybitniejszy przywódca duchowy 
współczesnego okresu w świecie, tak silnie 
podkreślający swoje uczucia wobec “Umiłowa­
nej Ojczyzny”, gotów jest do podejmowania 
nowych wysiłków na rzecz wyprowadzenia 
narodu z trudności zarówno politycznych, jak 
i ekonomicznych.

Zagranica zwróciła uwagę, że w przygo­
towaniu przyjazdu Papieża oraz ustalaniu pro­
gramu Jego pobytu w Polsce u przedsta­
wicieli obu stron, Kościoła i władz, zary­
sował się znamienny rodzaj współpracy. Trze­
ba wyrazić nadzieję, że wizyta Ojca Świę­
tego będzie przebiegała w takiej samej atmos­
ferze.

W Springfield Bez Zmian
W stolicy stanu Illinois toczy się “wojna” 

między legislaturą, w której większość mają 
demokraci, a gubernatorem — republikaninem. 
Wiosenna sesja zbliża się do końca, a Legis- 
latura nie uchwaliła dotąd budżetu stanowego, 
mimo, że nowy rok zaczyna się 1 lipca. 
Recesja zmniejszyła poważnie dochody stanu 
i zwiększyła wydatki. Rezultatem jest ciężka 
sytuacja finansowa. Obowiązkiem gubernatora 
jest zaproponować Legislaturze wyjście z sytu­
acji. Gub. Thompson dał Legislaturze do wy­
boru dwie drogi: uchwalenie zrównoważonego 
budżetu, co pociągnęłoby za sobą zmniejsze­
nie dotychczasowych wydatków o około $600 
milionów rocznie lub podniesienie podatków: 
dochodowego, od benzyny, napojów alkoholo­
wych i tabliczek na samochody.

Uchwalenie zrównoważonego budżetu bez 
podniesienia podatków zmusiłoby rząd stano­
wy do znacznego zmniejszenia usług, zapomóg 
dla szkolnictwa i świadczeń opieki społecz­
nej. Demokraci w Legislaturze nie chcą na­
razić się swoim wyborcom i odmawiają prze­
prowadzenia drastycznych cięć w w budżecie, 
ale nie chcą również uchwalić proponowanej 
przez gub. Thompsona podwyżki podatków.

Co gubernator ma robić?
Wobec zbliżania się nowego roku budże­

towego, Thompson wysłał listy do członków 
Legislatury, grożąc wstrzymaniem z dniem 
1 lipca zapłaty pracownikom stanowym sub­
wencji dla miast i innych świadczeń. Trzeba 
obiektywnie stwierdzić, że Gubernator nie ma 
innego wyjścia. Nie może on decydować o

To i Owo
Najdłuższym hymnem narodowym jest hymn 

grecki. Zawiera on 158 zwrotek.
★ ★ ★

Słowo “bride”, czyli panna młoda, pochodzi 
od pragermańskiego słowa, które znaczyło 
“gotować”.

podatkach i sprawach budżetowych, lecz musi 
wykonywać uchwały Legislatury, która tym 
razem czeka nie wiadomo na co i rozkoszu­
je się krytykowaniem gubernatora.

Gubernator ma rację, pisząc w liście, że 
Legislature nie spełnia swoich obowiązków 
i zmusza go do podjęcia drastycznych środ­
ków, jak wstrzymanie wypłat i zapomóg. 
Thompson wyraził nadzieję, że pracownicy 
stanowi będą pracowali nawet wtedy, gdy nie 
otrzymają poborów, do czasu aż “Legislature 
odzyska rozum”.

Tym razem obydwie izby Legislatury są w 
rękach demokratów. Na nich więc spada od­
powiedzialność za bezwład w rządzie stano­
wym. Nikt nie lubi płacić podatków, a ich 
podniesienie nie przysparza popularności po­
litykom. Ale kandydując do Legislatury stano­
wej, przedstawiciele jednej i drugiej partii 
przyjęli na siebie odpowiedzialność za losy 
stanu. Łączy się z tym czasem konieczność 
podejmowania niepopularnych decyzji.

Z próżnego nikt nie naleje. Jeżeli Legisla­
ture nie uchwali budżetu, Gubernator nie ma 
innego wyjścia, jak tylko wstrzymanie wypłat. 
Legislature będzie musiała zdobyć się na de­
cyzję i obojętnie jaką drogę wybierze — każ­
da będzie niepopularna. Obcinając wydatki 
— narazi się tym, którzy otrzymają mniejsze 
zapomogi, korzystającym z opieki społecznej, 
zarządom szkół itd. Podnosząc podatki — wy­
woła niezadowolenie wszytkich, którzy je pła­
cą.

Zbyt wielkie cięcia budżetowe mogą mieć 
katastrofalne następstwa. Uchwalenie jakiejś 
podwyżki podatków wydaje się koniecznością. 
Jeżeli nie chcemy zrezygnować z usług stanu, 
jeździć drogami pełnymi dziur, chcemy utrzy­
mać szkoły, dać minimum do życia bezrobot­
nym itp. musimy za to płacić. Widowisko w 
Springfield nie przynosi zaszczytu większości 
demokratycznej w Legislaturze.

Bohdan Brodziński

SprzecznościnvHl
PISZĄ;

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Harriman w Moskwie
NOWY DZIENNIK. — Pojawienie 

91-letniego Averella Harrimana — 
ambasadora Roosevelta w Moskwie 
w czasie drugiej wojny światowej 
— na spotkaniu z Jurijem Andropo- 
wem na Kremlu, należy uznać za 
błędny krok w próbach naprawienia 
stosunków sowiecko-amerykańskich.

Z pozostałych jeszcze przy życiu 
budowniczych powojennego podziału 
świata na strefy wpływów Harriman 
najbardziej symbolizuje ducha kapi­
tulacji, jaki opanował Stany Zjedno­
czone i Wielką Brytanię w ostatnich 
latach wojny, prowadząc wprost do 
Jałty.

Harriman zajmował wówczas klu­
czowe stanowisko. Roosevelt polegał 
na jego radach: Harrimanowi i swe­
mu pomocnikowi, Harry Hopkinsowi, 
zlecał najpoufniejsze misje do Stalina.

W swych wspomnieniach, Harriman 
zaprzecza, że w Jałcie nastąpił podział 
Europy. Jak i cała reszta uczestników 
tego haniebnego epizodu w historii 
świata, utrzymuje, że to Sowiety nie 
dotrzymały warunków układu, co też 
jest prawdą. W okrojonej i przesu­
niętej na zachód powojennej Polsce 
miały się odbyć wolne wybory. Naród 
polski miał stanowić o swoim losie.

Ale jednocześnie, jałtańskie poro­
zumienie Wielkiej Trójki, bez udziału 
Polaków, nie zawierało żadnych gwa­
rancji dla Polski, stanowiło akt kapi­
tulacji moralnej i politycznej demo­
kratycznego Zachodu wobec sowiec­
kiej, komunistycznej przemocy. Jeśli 
Roosevelt i Churchill byli zbyt słabi, 
aby zapewnić Polsce, pierwszemu so­
jusznikowi, wolność i niepodległość, 
powinni byli odmówić swej zgody na 
sowiecką dominację w całej środkowo­
wschodniej Europie.

Stało się jednak inaczej — i Averell 
Harriman, jako ambasador Roose­
velta, ponosi część odpowiedzialności 
i za zdradę sojusznika, i za stworzenie 
w Jałcie punktu zapalnego, który do 
dzisiejszego dnia zatruwa atmosferę 
międzynarodową i grozi możliwością 
wybuchu nowego konfliktu w Europie 
i na świecie. Naród polski i wszystkie 
narody Europy środkowowschodniej 
nigdy nie pogodziły się z narzuconymi 
im decyzjami.

Harriman jeździł do Rosji przez całe 
swoje życie. Już jako 7-letni chłopiec 
odwiedzał z ojcem, magnatem kole­
jowym, Syberię. Prowadził z Rosją 
interesy. Znal Lenina, Trockiego, Sta­
lina, Chruszczowa i Breżniewa. Teraz 
poznał Andropowa.

Zanotujmy, że w międzyczasie, oże­
nił się z wdową po synie Churchilla, 
Pamelą, która teraz towarzyszyła mu 
w podróży do Moskwy. Tak więc Har­
riman stał się pośrednio dziedzicem 
kapitulanckiej tradycji także i wojen­
nego premiera brytyjskiego.

Rozmowa z Andropowem miała zdu­
miewający przebieg. Harriman wy­
słuchał całej serii sowieckich oskar­
żeń pod adresem Stanów Zjednoczo­
nych, a przede wszystkim rządu pre­
zydenta Reagana.

W ramach seminarium o Przepły­
wach Technologii między Wschodem 
a Zachodem, które odbyło się z po­
czątkiem maja w Londyńskiej Szkole 
Nauk Ekonomicznych, jeden z refe­
ratów wygłosił polski wykładowca tej 
uczelni, dr Stanisław Gomułka. Te­
matem referatu była Sprzeczność 
między Socjalizmem a Szybkim Uno­
wocześnieniem. Pod tym mało dla nie- 
specjalistów interesującym tytułem 
kryje się niespodziewane bogactwo 
treści o dużym wydźwięku politycz­
nym.

Zacznijmy od tego, że unowocześ­
nienie (inowacje) uważane być może 
nie tylko za motor wzrostu wydajno­
ści gospodarczej ergo wzrostu gospo­
darczego w ogóle, ale za synonim tego 
wzrostu. A więc zmiana prowadząca 
do zwiększonej wydajności jest ino- 
wacją, zmiana która takiego skutku 
nie daje inowacją nie jest. Gdy więc 
dzisiejsza prasa w Polsce wykpiwa 
Gierka za nadanie orderu inowacyj- 
nego kierownikowi PGR-u w woje­
wództwie białostockim, który zamiast 
sierpów kazał używać kos, to nie ma 
racji. Bo, normalnie biorąc, zastąpie­
nie sierpu kosą powinno uczynić robot­
nika rolnego bardziej wydajnym, a 
więc jest inowacją. Dla kontrastu 
weźmy przykałd z terenu W. Brytanii. 
Duża część stystemu kolejowego była 
tu zelektryfikowana od wielu lat. Ale 
samo użycie nowego i znacznie droż­
szego sprzętu przy nie zmienionych 
pozostałych elementach produkcji 
(przede wszystkim siły roboczej) było 
w sensie ekonomicznym nie inowacją, 
a regresem. Do dziś, a raczej do 
wczoraj, na kolejach brytyjskich za­
chowano odziedziczone z poprzedniej 
epoki miejsca pracy — dla “palaczy” 
(na elektrycznych lokomotywach), 
“hamulcowych” (na pociągach ha­
mowanych automatycznie) itd. W 
tych warunkach za inowację uznać 
dopiero należy nadejście pani That­
cher, która zmusiła koleje — i wiele 
innych przedsiębiorstw w analogicz­
nej sytuacji — do większej wydajno­
ści.

Wydajność systemu jest sumą wy­
dajności wszystkich jego przedsię­
biorstw i sektorów. Gdy twierdzimy 
— jak S. Gomułka — że system socja­
listyczny jest z natury przeciwny 
szybkiemu przyjmowaniu inowacji, 
to tym samym określamy go jako 
niewydajny a przez to niezdolny do 
szybkiego wzrostu gospodarczego. 
Według Gomułki dzieje się tak dlate­
go, że “inowacje... wytwarzają stale 
nierówność i współzawodnictwo na 
skutek dostarczenia nowych produk­
tów dla nielicznych odbiorców” oraz 
dlatego, że “wymagają one nierów­
ności i współzawodnictwa jako syste­
mu bodźców”.

4 W dalszym ciągu swego wywodu 
Gomułka dochodzi do wniosku, że 
“tak długo jak większość ludności 
uważa zaspokojenie swych potrzeb 
materialnych za niewystarczające, 
będzie istniało zamówienie społeczne 
na formy organizacji i działalności 
gospodarczej bardziej sprzyjające in- 
owacjom, mimo że formy te mogą 
wymagać konkurencyjnej presji i nie­
równości w dochodzie i pozycji”. Po­
nieważ w innym miejscu referent mó­
wi, że “potrzeby materialne pozostaną

nieograniczone przypuszczalnie na 
wieczne czasy”, więc słuchacz może 
już sobie sam dośpiewać, że również 
ad calendas Graecas można odłożyć 
moment w którym ludność sponta­
nicznie zażądałaby ustroju socjalis­
tycznego wraz ze wszystkimi jego 
implikacjami. (Teoretycznie istnieje 
taka możliwość, omówionia również 
w referacie Gomułki, a mianowicie 
wtedy, gdyby potencjał inowacyjny w 
danym społeczeństwie obniżył się 
znacznie).

Zastanówmy się nad pewną zagad­
ką historyczną. Jeśli gospodarka soc­
jalistyczna — w konkretnym przypad­
ku sowiecka — jest tak “wysoce nie- 
wydajna i odporna na inowacje”, to 
jak to się stało, że może ona wyka­
zać się wieloma bardzo poważnymi 
osiągnięciami ? Wyjaśnienie Gomułki 
jest dość stereotypowe: wzrost go­
spodarczy w ZSRR był duży, gdy były 
duże niewykorzystane rezerwy pro­
dukcyjne, przede wszystkim siły 
roboczej; w latach 70. rezerwy te 
skończyły się, a przez to Sowiety 
“wyczerpały swój potencjał wzrostu”.

Wydaje się, że tłumaczenie to jest o 
tyle nieadekwatne, że niepotrzebnie 
ogranicza zagadnienia do określonej 
formacji ideologicznej. Pierwotne 
osiągnięcia sowieckie miały swe źró­
dło w zastosowaniu brutalnej prze­
mocy, zaś socjalizm jako ideologia 
był czynnikiem zupełnie drugorzęd­
nym. W podobnej sytuacji niewyko­
rzystanej mocy produkcyjnej podobne 
wyniki podobnymi środkami osiągnął 
Hitler, operując zupełnie inną ideolo­
gią.

Ogólne wytłumaczenie zaobserwo­
wanej tu sprzeczności może znajdo­
wać się zjawisko starzenia się syste­
mów. Najlepszy nawet system z chwi­
lą wejścia w życie zaczyna podlegać 
procesowi starzenia względnie dege­
neracji, wywołanej działaniem róż­
nych grup, które usiłują nagiąć działa­
nia systemu w kierunku dla nich 
korzystnym. Gdy działalność ta jest 
skuteczna powstają przywileje, które 
są w istocie wynaturzeniami systemu, 
powstają grupy lub klasy uprzywile­
jowane, które są wynaturzeniem spo­
łeczeństwa. Gdy ilość przywilejów i 
uprzywilejowanych przerasta wystę­
pują awarie społeczne, skostnienia, 
niewydolność całego systemu. Dlatego 
każdy system musi co pewien czas 
podlegać reformie. W ustrojach de­
mokratycznych reforma jest proce­
sem trudnym, żmudnym i zazwyczaj 
tylko częściowym. Bardzo często woj­
ny są okresami reformonośnymi. Re­
wolucja jest próbą reformy przyspie­
szonej. Jeśli zlikwiduje ona grupy 
hamujące działanie systemu, to na 
pewien czas pozwoli to na przyspie­
szenie obrotów w działaniu maszyny 
gospodarczej. Z czasem oczywiście 
narastają nowe grupy vested interests, 
które walczą o przywileje dla siebie i 
tak dalej ad infinitum. Jakby rozu­
miejąc tę prawidłowość zarówno Sta­
lin jak Mao wkładali wiele wysiłku w 
stałe likwidowanie nawet najsłabszych 
grup, mogących zaszkodzić funkcjo­
nowaniu systemu. Wydaje się, że bez 
Stalina system sowiecki jest nierefor- 
mowalny.

Dziennik Polski (Londyn)

Jan z Polski Pierwszym 
Imigrantem w Belgii

Powołując się na “tradycję dobrych 
stosunków” Ameryki z Sowietami, 
Andropow podkreślał, że obecny rząd 
Stanów Zjednoczonych nie przejawia 
już “takiego samego, odpowiedzial­
nego stosunku!’

W sumie wizyta Harrimana dostar­
czyła Andropowowi okązji do szeregu 
innych propagandowych oświadczeń, 
które szeroko wykorzystały moskiew­
skie środki masowego przekazu.

Co miała uzyskać z tej wizyty ame­
rykańska polityka zagraniczna, pozo- 
staje tajemnicą Harrimana. W czasie 
konferencji prasowej, po spotkaniu, 
oświadczył, że rozmowa dotyczyła 
problemów generalnych. Oznacza to, 
że nie objęła spraw, które zatruwają 
stosunki między Stanami Zjednoczo­
nymi i Rosją, jak sowiecki najazd na 
Afganistan, presja wywierana na Pol­
skę i narzucenie jej stanu wojny, pene­
tracja w Afryce, w Ameryce Łaciń­
skiej i groźby nuklearne wobec Europy 
zachodniej.

Harriman wypowiedział się tylko za 
pragmatycznym podejściem w pró­
bach poprawy stosunków między obu 
krajami, “sztuka po sztuce!’

Po przebiegu tej wizyty, nie można 
oprzeć się wrażeniu, że 91-letni Harri­
man nadal jest rzecznikiem porozu­
mienia Stanów Zjednoczonych ze 
Związkiem Sowieckim, za wszelką 
cenę. Tak jak w Jałcie.

Kryzys Paszowy
Mowy — trawy trzeba znów! 
Dla wychudłych świętych krów.

Kwartalnik “Nasz Głos” zamieszcza 
w ostatnim numerze interesujący 
artykuł na temat początków emi­
gracji z Polski na ziemie belgijskie.

Pierwszym Polakiem, który osiadł 
na stałe w Lewanium był Jan z Polski, 
a datę tego Wydarzenia określa się 
na luty 1253 r. Jest to w każdym 
razie pierwsza wzmianka potwierdzo­
na badaniami naukowymi.

Dzięki pracom belgijskiego histo­
ryka H. Vander Lindena można przy­
puszczać, że już w I połowie XIII 
stulecia Polacy osiadali na zachód od 
Renu, w Brabancji. Jak dodatkowo 
wskazują akta biskupie z Kolonii, 
znaczna liczba Polaków podążała 
wówczas w te rejony. Celem ich po­
dróży były nie tylko targi w Szam­
panii, lecz także znane ze swej świet­
ności miasta Flandrii, zwłaszcza 
położone na szlaku wiodącym ze 
wschodu do Bruges.

W XIII-wiecznej Belgii nie spotyka 
się nazw geograficznych pochodzą­
cych od nazwy Polski. Dopiero w 
XIV w. w Niderlandach występują 
miejscowości “Polanen” lub też “Pol- 
lanen” oraz brzmiące swojsko “Po­
lanie” czy “Polone”. Nazwy te poja­
wiły się w prowincjach Utrecht, Noord- 
Holland i Zuid-Holland, jednak nigdy 
nie przyjmowały łacińskiej formy 
“Polonia”. 

Dane dotyczące Jana z Polski znaj­
dujemy w aktach ławników z Lewa­
nium, stwierdzających przekazanie 
przez obywatela ziemskiego o tym 
nazwisku opłaty na rzecz kapituły 
kościoła św. Piotra.

Nauka Rosyjskiego 
w ZSRR

Najwyższe władze sowieckie naka­
zują szkołom zwiększenie ilości go­
dzin nauki języka rosyjskiego. Chodzi 
o to, że ogromna większość nierosyj- 
skich obywateli ZSRR w ogóle nie 
zna tego języka. Zalecenia te zamie­
ściła z obszernym komentarzem mos­
kiewska “Prawda”.

Opór przeciwko uczeniu się rosyj­
skiego jest zjawiskiem powszechnym 
nie tylko w płd.-wschodnich rejonach 
zamieszkałych przez ludność muzuł­
mańską, ale także na Litwie, Łotwie 
i w Estoni, a także w Gruzji, gdzie 
ludność demonstrowała przeciwko na­
rzuceniu rosyjskiego jako języka urzę­
dowego.

“Prawda” zaznacza jednak, że biu­
ro polityczne KPZR w dalszym cią­
gu uznaje prawo “mniejszości” na­
rodowych do kultywowania własnego 
języka i tradycji kulturalnych.
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Okulary Słoneczne

skawica zdobywa zwycięską bramkę. 
W. Laskowski podał dokładne poda­
nie do Marka Habiny, który ograł 
obrońcę G-W i oddał piękną centrę 
na pole bramkowe, gdzie Wiśniewski 
zdobył drugą i zwycięską bramkę.

Cala drużyna zagrała dobry mecz 
na czele z bramkarzem w której to

W tym roku niezmiernie modne są dekolty na plecach 
w kształcie dużych kół, kwadratów czy trójkątów. Zdjęcie 
przedstawia bluzkę z dużym, modnym wycięciem, spiętym 
pod szyją. Na drugiej fotografii widzimy letni bawełniany 
komplet z luźną, przewiewną bluzką. Projektowała Helene 
Sideł.

grali następujący zawodnicy: Hector 
Alcazak — bramka, W. Laskowski, 
P. Szydłowski, John Domalewski jr, 
R. Dziekoński — obrona; H. Habina, 
A. Toczyk, J. Mroczkowski — pomoc; 
oraz P. Wiśniewski i St. Domalewski 
— atak. Michał Paź, menadżer.

W meczu rezerw Błyskawica — 
Green-White 1:1. Bramkę dla Błys­
kawicy zdobył R. Gierczak.

Mecz niewykorzystanych okazji 
przez zespół polski. Mimo, że w dru­
żynie niemieckiej grało kilku zawod­
ników z pierwszej drużyny, Błyska­
wica z wielkim animuszem atakowa­
ła bramkę Green-White, ale cóż z te­
go kiedy to nasi zawodnicy raz po 
raz pudłowali będąc sam na sam z 
bramkarzem. Prowadzenie dla Błys­
kawicy zdobył R. Gierczak w pierw­
szej części spotkania, która się koń­
czy tylko wynikiem 1:0, a powinno 
być co najmniej 5:0. Wynik ten utrzy­
mał się aż do ostatniej minuty gry, 
i w tym to czasie Green-White zdo­
bywa wyrównującą bramkę.

Rosół z kury przeznaczony dla osób 
chorych, będzie smaczniejszy i po­
żywniejszy, jeżeli dodamy do gorące­
go rosołu jedno ubite na pianę jajko. 
Zagotować przez jedną minutę, a na­
stępnie przecedzić.

DZIAŁ
KOBIET age the continued growth of the game 

in this country and we are now be­
ginning to enjoy the fruits of our la­
bor.”

The USSF/Budweiser National Se­
nior Cup competitions—the Men’s 
Open and Amateur and the Women’s 
Amateur and Over-30 Cups — were 
staged simultaneously June 2 and 3 at 
Houston’s Delmar Stadium, marking 
just the second time in the history 
of the tournaments that the final 
rounds of all four divisions were con­
tested at the same time and location. 
The National finals were held in Chi­
cago a year ago.

Four regional champions in each 
of the four divisions will meet in 
Houston for the USSF/Budweiser Na­
tional Senior Cup final rounds.

Semifinals in all four divisions will 
be contested Saturday, July 2, with 
the four championship finals slated 
for Sunday, July 3.

Ihe event marks the culmination 
of single-elimination competition at 
the local, state and regional levels. 
More than 250,000 Senior Division 
players are registered with the USSF 
throughout the country,with hundreds 
of teams participating in the national 
cup competitions each year. The 
USFF National Cup has been played 
since 1914, while the National Ama­
teur Cup and Women’s Over-30 Cup, 
newcomers to the national cup scene, 
have been played since 1980.

LIGHTNINGBŁ YSKA WICA 
ZATRUDNI TRENERA

Klub sportowy Lightning-Błyskawi- 
ca P.A.S.A.C. w Chicago zatrudni 
trenera piłki nożnej. Wynagrodzenie 
w miarę posiadanych funduszy finan­
sowych. Osoby zainteresowane znaj­
dujące się na tutejszym terenie, któ­
re chciałyby zająć się drużyną pił­
karską jak również w ten sposób 
udzielić pomocy klubowi, proszone są 
zatelefonować do Klubu wieczorem 
od wtorku do soboty w godzinach od 
6—12 wieczorem, natomiast w nie­
dzielę w godzinach od 12—12 wieczo­
rem na nr tel. 927-0150 lub do Jana 
Domalewskiego nr tel. 767-1826.

Zioła Upiększające
Jednym z podstawowych składni­

ków kremów kosmetycznych są tzw. 
substancje biologicznie czynne, które 
dzięki swemu szczególnemu działa­
niu, korygują pewne nieprawidlości 
procesów życiowych skóry i zasilają 
ją w aktywatory w okresie, kiedy 
starzejący się organizm dostarcza je 
skórze w ilościach niewystarczają­
cych do utrzymania świeżego wyglą­
du.

Tymi substancjami są przede 
wszystkim ekstrakty roślinne. I tak

oczy nie męczyły się słońcem oraz 
by spojówki miały właściwą ochronę 
przed kurzem i pyłem.

• Przez okulary słoneczne widzi się 
dobrze tylko wówczas, jeśli są one 
idealnie czyste. W tym celu wycie­
ramy je specjalną, bardzo miękką, 
najlepiej flanelową szmatką. Bardzo 
dobra do tego celu jest specjalna 
szmatka do wycierania płyt.

• Właściwie dobrane okulary prze­
ciwsłoneczne oraz odpowiednie na­
krycie głowy chronią przed wczesny­
mi, a licznymi zmarszczkami, po­
wstającymi pod wpływem słońca.

DINO BEAUTY SALON 
8045 N. MILWAUKEE AVE.
Fryzury w Amerykańskim 

i Europejskim Stylu 
Kolorowanie-Permanent $15

7 Dni do 10 • Tel. 965-9504
Potrzebna Pomoc

Rady Praktyczne
Jeżeli skorupka jajka pęknie na jed­

nym końcu, a chcemy to jajko goto­
wać, należy natłuc skorupę cokolwiek 
i na drugim końcu, a wówczas za- 
tfartość nie wycieknie.

ZNANEGO POLSKIEGO LETNISKA
SWEET CHERRY RESORT

Pisząc o letnim urlopie, trudno 
nie wspomnieć o niezbędnych na 
plaży okularach słonecznych. Są one 
wskazane w ciągu lata także w mie­
ście, aby zabezpieczyć oczy przed 
kurzem, pyłem i zbyt ostrymi pro­
mieniami słonecznymi. Kształt okula­
rów, oprawka i kolor zmieniają się — 
zależnie od mody. Jednak ich ze­
wnętrzna forma powinna być dobrana 
do kształtu twarzy, nosa, zarysu brwi 
i uczesania.

• Przy długim i wąskim nosie, miej­
sce, gdzie łączą się szkła okularów 
(złącze na nasadzie nosa) powinno 
być dość szerokie, aby optycznie 
skrócić długość nosa.

• Przy nosie krótkim, perkatym 
i mięsistym złączenie obu szkieł po­
winno być raczej wąskie oraz osa­
dzone na samym początku nasady 
nosa.

• Przy zapadniętych skroniach, któ­
re odcinają się od szerszej partii 
twarzy w jej zarysie dolnym, wska­
zane są okulary o kształcie kwadra­
towym, co pozornie wyrównuje owal 
twarzy.

• Twarz prostokątna lub kwadra­
towa będzie wyglądała o wiele lepiej, 
jeśli włożymy okulary okrągłe; twarz 
o owalu okrągłym wymaga okularów 
kwadratowych lub półkwadratowych.

• Zdecydowanie odmładzają okula­
ry o oprawkach jaśniejszych, lekko 
cieniowanych. Jeżeli decydujemy się 
na oprawki o śmiałych kolorach, np. 
czarne, białe, niebieskie, czerwone, 
lila ciemnozielone, to wówczas po­
winno się posiadać kilka par okula­
rów, aby odpowiednio dobierać je do 
koloru sukni.

• Przy twarzy drobnej, o rysach 
delikatnych, wybiera się okulary i 
oprawki lekkie, nieduże, gdyż inaczej 
twarz będzie wydawała się jeszcze 
mniejsza i zniknie nieomal pod cięż­
kimi i dużymi szkłami.

• Jeśli szkła są cienowane, obo­
wiązuje makijaż oczu (gdy nosimy 
je w mieście) zharmonizowany z kolo­
rem szkieł. Oczy mogą być wówczas 
umalowane mocniej.

• Oczy bardzo blisko siebie osa­
dzone powinny mieć taką oprawę 
okularów, której kolor przy nasadzie 
nosa jest jaśniejszy, a boki przy skro­
niach duże ciemniejsze.

• Okulary słoneczne poza ładną, 
modną, twarzową oprawką powinny 
mieć dobrze szkła, pochłaniające 
promienie słoneczne, tzn. takie, aby

ZAPRASZAMY WSZYSTKICH

NA WAKACJE DO

^AMERICAN WOMEN’S^ 
MEDICAL GROUP 

Specjalistyczne Centrum 
Lekarskie Dla Kobiet 

Doświadczony Lekarz Ginekolog 
Oraz Asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU!!
Zabiegi Ginekologiczne, 

Nowoczesne Badania Ciąży. 
Porady i Próby Moczu 

Na Ciążę Bezpłatne 
Dzwonić: 772-7726 

Pytać o Panią Marię 
Wypełniamy Formy Ubezpieczeniowe 
Na Zwrot Kosztów Zabiegów i Badań 

2744 N. WESTERN AVE.
(Przy Diversey Ave.) >

Z Bocznej Trybuny Sportowej 
-- - —ZYGMUNT P RORIN--------  ----  

BŁYSKAWICA BI JE
GREEN WHITE 2:1

Bramki zdobyli dla Błyskawicy P. 
Wiśniewski, dla Green-White A. Ćmiel 

z rzutu karnego.
W upalne niedzielne popołudnie dru­

żyna Błyskawicy rozegrała ostatni 
mecz wiosennej rundy wygrywając 
z silną niemiecką drużyną Green- 
White 2:1. Mecz rozpoczął się pod 
dyktando zespołu niemieckiego, któ­
re w miarę upływu czasu oddawa­
ło inicjatywę Błyskawicy. Po upływie 
20 minut, gra się raczej wyrównała 
i oglądaliśmy tak z jednej jak i dru­
giej strony kilka szybkich ataków. 
Na 10 min. przed końcem pierwszej 
części spotkania Błyskawica przepro­
wadza szybki atak, obrońca G-W wy­
bija piłkę na aut boczny, szybki wy­
rzut piłki przez Marka Kabinę do 
nieobstawionego Piotra Wiśniewskie­
go, który nie namyślając się długo 
oddał piękny strzał na bramkę i ze­
spół polski objął prowadzenie 1:0 
i na tym kończy się pierwsza po­
łowa spotkania.

W drugiej części spotkania gra po­
dobna do pierwszej. G-W znów w ata­
ku dąży do zmiany wyniku. Zawod­
nik niemiecki zostaje sfaulowany na 
linii oznaczającej pole karne, sędzia 
jednak dyktuje rzut karny, który to 
wykorzystuje zawodnik z Polski An­
toni Cmiel, grający w drużynie nie­
mieckiej! (Należy tu nadmienić, że 
w drużynie Green-White gra jeszcze 
kilku polskich zawodników, którzy 
to czują większą sympatię do dru­
żyny niemieckiej, mimo, że na tere­
nie Chicago istnieją cztery (4) pol­
skie kluby sportowe — gdzie jest 
ich patriotyzm polski).

Po utracie bramki zawodnicy Błys­
kawicy przystąpili do większego ata­
ku na bramkę niemiecką. Obrońcy 
skończyli bawić się z piłką pod swo­
ją bramką, a długimi podaniami za­
trudniali polskich napastników. Z ta- 

np.chloroli - zielony barwnik roślin ,klch to dłu8ich Podań 
— działa przeciwzapalnie i przyspie­
sza zanik podrażnienia skóry. Azulen 
otrzymywany z kwiatów, rumianku 
działa przeciwzapalnie oraz bakterio- 
statycznie. Kwas cytrynowy posiada 
właściwości ściągające i wybielające 
skórę. Podobne działanie posiada 
kwiat dzikiej róży. Miód z kolei działa 
wybitnie aktywująco na cerę, nadając 
jej rumiany, zdrowy wygląd. Zeń- 
szeń, tzw. korzeń życia rosnący we 
wschodniej Azji, działa wzmacniają­
co, regenerujące i ścigająco. Kupując 
więc kremy należy kierować się ich 
właściwościami biologicznymi.

USSF and Budweiser Enter 
Into Sponsorship Agreement 

New York, N. Y.—The United States 
Soccer Federation and Anheuser- 
Busch, Inc. have announced an agree­
ment designating Budweiser beer as 
sponsor of the USSF’s National Senior 
Cup competitions.

Budweiser’s sponsorship begins 
with this year’s national finals sched­
uled for July 2-3 in Houston, Tex.

Annoucement of a two-year agree­
ment was made jointly by USSF Pre­
sident Gene Edwards and Dennis P. 
Long, president and chief operating 
officer of Anheuser-Busch, Inc., brew­
er of Budweiser beer. Under the 
terms of the agreement, Budweiser, 
for year’s this country’s leading sup­
porter of soccer, will serve as princi­
pal sponsor of the USSF National Cup 
competitions for men and women.

In making the announcement, Ed­
wards said: “We are thankful that 
Anheuser-Busch and Budweiser beer 
have further demonstrated theii 
long-standing commitment to soccer. 
This will enhance the senior cups’ 
drive to becoming an event with even 
greater national magnitude.”

Long added that “Budweiser spon­
sorship of the USSF National Cup 
tournaments is especially appropri­
ate. We’ve invested a lot of time and 
energy through the years in support 
of soccer in this country. Our promo­
tional efforts and financial commit­
ment have been designed to encour-
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na północ 13 mil. Uważać na napisy.

Uczniowie Polskiej Szkoły przy Grupie 39 ZNP w występie 
w Archer Park, 4901 S. Kilboura. Widoczni na zdjęciu: 
Christine i Teresa Grodski, John Korycki, Teresa Kossa­
kowski i John Kokoszka.

Z Działalności Polskiego 
Związku Ziem Zachodnich

Organizacja nasza rośnie i rozwija 
się. W krótkim czasie powiększyli­
śmy stan naszych członków o 17%. 
Imprezy nasze cieszą się dużym po­
wodzeniem. Zimowe spotkanie w sty­
czniu br. w sali SPK z trudnością 
pomieściło naszych gości. Mgr. Ste­
fan Marcinkowski, znawca sytuacji 
polsko-niemieckiej, mówił na temat 
wzrastającego rewizjonizmu nowo 
obranego rządu w Niemczech Zachod­
nich. Tenże S. Marcinkowski pisze 
z ramienia P.Z.Z.Z. artykuły na te 
tematy w całej prasie polonijnej 
Stanów Zjednoczonych uświadamiając 
czytelników o niebezpieczeństwie nie­
mieckim dla naszych Ziem Odzyska­
nych. W części rozrywkowej wystę­
puje piękny sopran, Marta Walas i 
doskonała pianistka Lusia Rozwadow­
ska. Specjały kulinarne naszych pań, 
niezmordowanych pań, cieszą się du­
żym powodzeniem. Na styczniowym 
spotkaniu zaszczycił nas swoją obec­
nością prezes Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej, Alojzy Mazewski, zbiera­
jąc duże oklaski po swej mowie na 
temat pomocy udzielanej naszym 
rodakom w Polsce.

W kwietniu br. spotkaliśmy się po­
nownie w zapełnionej sali SPK na 
“Święconym”. Frekwencja była jak 
zwykle bardzo duża. Doskonałe po­
trawy i program artystyczny popro­
wadzony przez artystę operetki Gli­
wickiej, Konstantego Wiśniewskiego, 
brata naszej członkini i poetki Marii 
Darasz,, wytworzył wesołą atmosfe­
rę. Salwy śmiechu towarzyszyły we­
sołej części programu, w której pan 
Wiśniewski okazał się niezrówna­
nym. Śpiewacy w osobach K. Wi­
śniewskiego, Edwarda Rybińskiego 
i Marty Walas przy akompaniamen­
cie Haliny Rybińskiej, Lusi Rozwa­
dowskiej i prof. Rygiela wypadli 
wspaniale, otrzymując zasłużone okla­
ski. Stefan Marcinkowski uświadomił 
obecnych o wzrastającym niebezpie­
czeństwie ze strony niemieckiej dla 
Polskich Ziem Odzyskanych. Obecni 
na sali członkowie “Solidarności” in­

ternowani i zmuszeni do wyjazdu z 
Polski, w osobach Stanisława Garba­
ta, Jana Lecha i Jerzego Gwizdziła 
opowiedzieli obecnym o swoich prze­
życiach, spotykając się z gorącym 
przyjęciem sali.

Polski Związek Ziem Zachodnich 
spełnia rolę obrońcy Polskich Ziem 
Odzyskanych od wielu lat. Depar­
tament Stanu jest uświadamiany i 
pouczany przez naszą organizację. 
Nasze publikacje w języku angiel­
skim i polskim dochodzą do wpływo­
wych polityków i naukowców. Speł­
niamy na każdym kroku swoje za­
dania.

Apelujemy równocześnie do Polonii 
Amerykańskiej o zapisywanie się do 
naszej organizacji, aby w ten spo­
sób wzmocnić nasz potencjał organi­
zacyjny. Niska składka roczna ($5.00) 
jest minimalnym wydatkiem dla każ­
dego z nas, a jednak i to pomoże 
nam w naszej akcji! Dla dobra Pol­
skich Ziem Odzyskanych i naszej 
Ojczyzny.

Nasz skarbnik W. Morka, 3741 N. 
Wrightwood, Chicago, IL. 60647, poda 
wszelkie dalsze informacje na temat 
Polskiego Związku Ziem Odzyskanych.

Halina Rybińska

Konwencja Wydawców 
Gazet

Las Vegas, Nev. (UPI) — Przed­
stawiciel wydawnictwa NY Times wy­
stąpił na odbywającej się w Las 
Vegas konwencji z optymistyczną 
zapowiedzią, że przemysł gazetowy 
wydobywa się z trudności i może ocze­
kiwać, że wejdzie na drogę wyjąt­
kowego rozwoju.

Ponad 10,000 wydawców i specja­
listów w dziedzinie wydawnictw pra­
sowych bierze udział w konwencji 
“American Newspaper Publishers As­
sociation”, omawiając zagadnienia 
wydawnicze w zakresie finansów, 
techniki, zarządzania oraz możliwo­
ści rozwojowych na przyszłość.

Poświęcenie Nowej Kaplicy

Pomimo niesprzyjającej pogody, nych oraz wszystkich zmarłych, po- 
w poświęceniu nowej kaplicy-mauzo- chowanych na terenie cmentarza
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leum na terenie cmentarza Holy 
Cross, które odbyło się w Dniu Wień­
czenia Grobów, uczestniczyło pona 
1,500 osób.

Poświęcenia dokonał biskup Alfred 
Abramowicz. Przed uroczystościami 
odbyła się również Msza św., dedy­
kowana pamięci weteranów wojen-

Holy Cross.
W uroczystościach brał też udział 

chór parafii św. Andrzeja z Calumet 
City, pod dyrekcją J. Mikulskiego. 
Ceremonie przy grobie weteranów 
odbyły się pod patronatem American 
Legion Post 330 i Veterans of Foreign 
Wars Post 8141.

AUTENTYCZNE

POLSKICH SPADOCHRONIARZY
w czasie okupacji niemieckiej!

“Pociąg Odchodzi o Północy’
Autor Wacław Solski

sam przeżył i opisał te niezwykłe przygody! 
Zamówienia kierować:

DZIENNIK ZWIĄZKO \N Y
6100 N. Cicero Ave., 

CHICAGO, ILL. 60646 
Za zaliczeniem pocztowym < C O D. i
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nych zasad praw człowieka, godności 
ludzkiej i równości bez wdawania się 
w szczegóły natury politycznej.

Kardynał John Król, pochodzący 
z tych samych stron w Polsce co Pa­
pież Jan Paweł II i uchodzący za jego 
długoletniego przyjaciela, wielokrot­
nie odwiedzał Polskę, m. in. był obec­
ny na uroczystości wyniesienia do 
godności kardynalskiej Józefa Glempa. 
Kard. Król jest także przewodniczą­
cym organizacji charytatywnej nio­
sącej pomoc społeczeństwu polskie­
mu, która przekazała już do Polski 
żywność i inne artykuły wartości ok. 
$90 milionów (w większości z nad­
wyżek rządu federalnego).

bliżu Paghman oraz w dolinie Logar.
Według informacji przekazanych 

przez jednego z dyplomatów zachod­
nich wioski w pobliżu Paghman poło­
żone w odległości ok. 10 mil na pół- 
nocny-zachód od Kabulu ostrzelane 
zostały przez ok. 50 czołgów i trans­
porterów opancerzonych.

Przypuszcza się, że akcja ta została 
przeprowadzona w odwecie za doko­
nane uprzednio przez partyzantów za­
sadzki na dwie ciężarówki przewożą­
ce żołnierzy sowieckich. W wyniku 
acji oba pojazdy zostały zniszczone 
— a pewna liczba żołnierzy sowie­
ckich dostała się do niewoli bądź też 
poległa na miejscu.

New Delhi (NYT) — W odwecie za 
ataki partyzanckie na konwoje oraz 
inne cele strategiczne sowieckie siły 
okupacyjne oraz afgańskie wojska 
reżymowe zbombardowały w ubieg­
łym tygodniu wioski położone w po-

Po wyborze Andropowa minister 
spraw zagranicznych Andrei Gromy­
ko wygłosił dłuższe przemówienie po­
święcone sytuacji międzynarodowej. 
Gromyko uznał ostatnią ofertę roz­
brojeniową prez. Reagana i zapew­
nienie o “giętkości” amerykańskich 
negocjatorów w Genewie, za zasłonę 
dymną, która ma ukryć zbrojenia 
Stanów Zjednoczonych. Mimo to, 
Gromyko zapewnił, że Związek Sowie­
cki będzie prowadził rokowania 
“uczciwie” i nie będzie próbował 
“przechytrzyć” Amerykanów.

Prez. Reagan usiłuje przekonać 
świat, że jest zwolennikiem “ela­
styczności” w rokowaniach w Gene­
wie, ale jego prawdziwym celem jest 
rozbudowa amerykańskich sił zbroj­
nych, mówił Gromyko. Washington 
nie wyklucza możliwości użycia broni 
nuklearnych. Washington powinien 
wiedzieć, że w wojnie nuklearnej nie 
będzie zwycięzców.

W środę na tajnym posiedzeniu 
Centralnego Komitetu Partii Andro­
pow zapewnił, że Związek Sowiecki 
jest gotowy do obrony przed atakami 
z Zachodu, ale jeżeli jest możliwa 
redukcja zbrojeń po obydwu stro­
nach, do czego Związek Sowiecki dą­
ży, mówił Andropow, byłoby to wiel­
kie dobrodziejstwo dla wszystkich 
krajów i narodów.

Mimo doniesień o złym stanie zdro­
wia, Andropow odczytał swoje prze­
mówienie zawierające 52 strony ma­
szynopisu. Zapewniał on również, że 
Związek Sowiecki nie chce “eksporto­
wać rewolucji,” lecz pragnie powrotu 
do “detente” i pokojowego “współ­
życia.”

jennej imigracji Polaków na teren W. 
Brytanii.

Opublikowane niedawno (w lutym 
br-) - pisze Edward Szczepanik — 
wyniki spisu ludności z czerwca 1981 
pozwalają nam ustalić ogólną liczbę, 
podział według płci i rozmieszczenie 
dzielnicowe Polaków w Wielkiej Bry­
tanii oraz porównać te dane ze sta­
nem sprzed 10 lat.

Msza Św. o Szczęśliwą 
Pielgrzymkę Papieża
W niedzielę o godz. 9:30 przed 

południem w kościele św. Jacka, 3636 
W. Wolfram, zostanie odprawiona pon- 
tyfikacyjna Msza św. o szczęśliwą 
pielgrzymkę Ojca Sw. do Polski.

Prezes Wydziału Stanowego Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej aid. Ro­
man Puciński apeluje do organizacji, 
by przybyły ze sztandarami. Zbiórka 
przed kościołem o godz. 9-ej rano. 
Byłoby wskazane, ażeby w innych 
kościołach polskich odbyły się nabo­
żeństwa na intencję szczęśliwej piel­
grzymki Papieża do Polski.

Nabożeństwa będą wyrazem więzi 
Polonii i Polaków rozsianych po świę­
cie z narodem polskim i Ojcem Sw. 
Janem Pawłem II.

Nie trzeba dodawać, że zniesienie 
stanu wojennego niczego dla społe­
czeństwa nie zmieni, pozwoli nato­
miast władzy na odblokowanie sto­
sunków zagranicznych.

Drugą kontrowersyjną sprawą łą­
czącą się z przyjazdem Papieża jest 
kwestia spotkania Ojca Świętego z 
przewodniczącym “Solidarności”— 
Lechem Wałęsą.

Jak podawaliśmy, władze zdecydo­
wanie są przeciwne temu spotkaniu.

Rakowski na wczorajszej konferen­
cji oświadczył, że “Wałęsa jest osobą 
prywatną, która jest manipulowana 
przez Zachód by siać niezgodę wśród 
społeczeństwa? W tych okoliczno­
ściach, spotkanie z Papieżem stałoby 
się “sprawą polityczną!’

Sprawa spotkania obu najbardziej 
znanych obecnie na świecie Polaków

Londyński “Dziennik Polski” za­
mieścił omówienie Edwarda Szcze­
panika dotyczące liczby Polaków na 
terenie W. Brytanii.

Autor opierał się na wynikach spi­
su ludności, przeprowadzonego w W. 
Brytanii w czerwcu 1981 r.

Omówienie to przejmujemy obec­
nie, jako interesujący materiał infor­
macyjny, dotyczący wojennej i powo-

HEIGHT: 6’ 0”

Afgańczycy Trzymają Się Mocno 
Pomimo Sowieckich Bombardowań

Philadelphia (UPI) — Kardynał 
John Król w wystąpieniu na konferen­
cji prasowej we wtorek ustosunkował 
się do obecnej wizyty Ojca Sw. Jana 
Pawła II w Polsce. Kardynał podkre­
ślił, że wizyta może mieć duże zna­
czenie dla podniesienia duchu narodu 
polskiego, jednakże nadzieje wiązane 
z nią są w świecie być może zbyt duże.

Kardynał Król, który będzie towa­
rzyszył Ojcu Sw. podczas jego wizyty 
w Polsce powiedział, iż ma nadzieję 
przyczynić się do wzmocnienia wiary 
i ducha społeczeństwa polskiego, dać 
mu do poznania, że “interesujemy 
się nim, nie popieramy rzeczy czynio­
nych przez rząd i że współczujemy.”

Kard. Król przyznał, że są wielkie 
oczekiwania związane z przyjazdem 
Papieża lecz dodał, że nie można spo­
dziewać się by jedna wizyta papieska 
przyniosła “szybkie rozwiązanie 
wszystkich problemów w Polsce.” 
Dalej Kardynał stwierdził, że wizyta 
przebiegać będzie w nastroju odpo­
wiadającym “odwiedzeniu przez 
Pasterza rzeszy, która często znajdu­
je się w strapieniu.”

Kardynał powiedział, że reżym woj­
skowy PRL w związku z wizytą Pa­
pieża liczy na poprawę pozycji Polski 
w świecie i doprowadzenia do uchyle­
nia sankcji ekonomicznych nałożo­
nych na PRL przez Zachód po ogłosze­
niu stanu wojennego w grudniu 81 r.

Papież Jan Paweł II, wg kardynała 
Króla, w czasie wizyty w Polsce 
akcentował będzie znaczenie ogól- 

Według tego samego źródła na prze­
łomie maja i kwietnia w dolinie Logar 
siły rządowe i wojska sowieckie prze­
prowadziły akcje wojskowe przy 
wsparciu śmigłowców bojowych oraz 
samolotów myśliwskich. Celem tych 
akcji było odebranie z rąk partyzan­
tów kontroli nad drogą wiodącą przez 
środek doliny. Dwie główne operacje 
przeprowadzone przez siły reżymowe 
zakończyły się niepowodzeniem.

2 czerwca władze wysłały z Kabulu 
konwój wojskowy, mający za zadanie 
oczyszczenie drogi z sił partyzan­
ckich. Jak donoszą raporty konwój zo­
stał otoczony przez siły narodowo­
wyzwoleńcze i zmuszony do wycofa­
nia się.

Podobny los spotkał kolejny konwój 
wysłany z Kabulu.

W wyniku tych niepowodzeń wioski 
w dolinie Logar zostały poddane kil­
kudniowym bombardowaniom. 

Jak wykazuje powyższa tablica, w 
1981 r. było w W. Brytanii niespełna 
94,000 ludzi urodzonych w Polsce. Sta­
nowiło to ubytek około 17,000 (15.5%) 
w porównaniu z 1971 r. Bóść mężczyzn 
zmniejszyła się o przeszło 20%, ilość 
kobiet o prawie 6%. “Zniewieścieli- 
śmy” więc, bo proporcja mężczyzn 
spadła z 67% w 1971 r. do 63% w 1981

Skazani Za Pomoc 
w Ucieczce

Berlin Wschodni (NYT) — Sąd
Poczdamie wydal wyrok skazujący 
dwu obywateli Berlina Zachodniego 
na karę 6 i 12 lat więzienia.

Adine Massah oraz Hartmunt Seel 
skazani zostali za udzielenie obywa­
telom wschodnioniemieckim pomocy 
w ucieczce na Zachód.

714-988-6577
szeryfa w San Bernardino, Ka- 
wszystkich, którzy wiedzą co-

ALIAS: DAVID A. TRAUTMAN
DAVID TROUTMAN

r. Proces trwa.
Obecnie, na wiosnę 1983 r. jest nas 

tu prawdopodobnie około 91,000: bli­
sko 57,000 mężczyzn i w przybliżeniu 
34,000 kobiet. Stanowimy teraz tylko 
0.17% całej ludności w W. Brytanii 
(54.3 miliona w 1981 r.), a nie 0.21 jak 
w 1971 roku.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

w domach akademickich na Żwirki 
i Wigury. Krążące po Warszawie po­
głoski powiadają, że po wprowadzeniu 
się do pokoi studenckich, zastali oni 
napisy na ścianach, wyrażające do­
kładnie stosunek studentów do MO.

Wczoraj po północy, milicji i służby 
bezpieczeństwa przeszukiwały do­
kładnie krok za krokiem tę część 
Starówki, na której znajduje się kate­
dra św. Jana w której zostanie od­
prawiona przez Papieża msza święta.

Koncentracja sil milicyjnych nie tyl­
ko służyć ma zapewnieniu bezpieczeń­
stwa Papieżowi, lecz również pełnić 
ma rolę odstraszającą, dla tych którzy 
ośmieliliby się podjąć jakąkolwiek de­
monstrację.

Na kilka dni przed rozpoczęciem 
wizyty “Solidarność” wezwała w jed­
nym z pism podziemnych do “poka­
zania Papieżowi, światu i sobie sa­
mym, że . . . jesteśmy rzeczywiście 
niezależni!’

Władza, tymczasem, za wszelką 
cenę chce pokazać światu, że w Pol­
sce nastąpiła “normalizacja” czyli 
wzięcie w karby polskiego społeczeń­
stwa. Na wczorajszej konferencji 
prasowej, wicepremier Rakowski 
oświadczył, że nie musi nikomu przy­
pominać, iż “stan wojenny został je­
dynie zawieszony.”

Wizytę reżym komunistyczny chce 
wykorzystać w celu zastosowania 
metody “kija i marchewki” w sto­
sunku do polskiego społeczeństwa.

Rakowski, a przed nim i inni przed­
stawiciele reżymu, wyrazili nadzieję, 
że jeśli w czasie pobytu Papieża nie 
dojdzie do żadnych demonstracji — 
stan wojenny zostanie wkrótce znie­
siony, w przeciwnym razie na nie­
posłusznych czekają pałki milicyjne 
i trybunały reżymowe.

Ponowne Zamieszki 
w Indiach

New Delhi (UPI) - Władze Indii 
wydały policji bezwzględny rozkaz 
strzelania do wszystkich, którzy nie 
podporządkują się obowiązującej ca­
łą dobę godzinie policyjnej wprowa­
dzonej w kilku dzielnicach Srinagar 
— stolicy Kaszmiru.

Indyjska agencja prasowa podaje, 
że godzinę policyjną wprowadzono 
po zamieszkach do jakich doszło we 
wtorek pomiędzy zwolennikami 
partii rządzącej oraz stronnikami 
Partii Kongresowej, na czele której 
stoi premier Indii Indira Gandhi. Na 
ulicach wybuchły walki prowadzone 
przy użyciu mieczy, dzid, żelaznych 
prętów i kamieni. W ich wyniku 600 
osób zostało rannych w tym 75 cięż­
ko.

Według oświadczenia miejscowej 
policji do walk doszło w momencie, 
gdy po zwycięstwie wyborczym miej­
scowego kandydata Partii Kongreso­
wej zwolennicy tej partii zamierzali 
zorganizować triumfalny pochód przez 
ulice miasta.

Władze miejscowe informują, że 
obecnie sytuacja nadal pozostaje 
bardzo napięta jednakże jest już w 
zupełności pod kontrolą policji.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

Sowiet przez powstanie i oklaski witał 
go, jako nowego prezydenta Związku 
Sowieckiego. W krótkim oświadczeniu 
po wyborze, Andropow stwierdził, że 
zaufanie jakim go Najwyższy Sowiet 
darzy uważa za zaufanie do partii 
komunistycznej. “Jestem członkiem 
tej partii przeszło 40 lat, mówił Andro­
pow i stosuję się do jej idei.” Ze stano­
wiskiem prezydenta Związku Sowie­
ckiego nie łączy się władza. Jest on 
formalną głową państwa, jego podpis 
uprawomacnia ustawy uchwalone 
przez Najwyższy Sowiet, przyjmuje 
listy uwierzytelniające obcych dyplo­
matów, przecina wstęgi nowych mo­
stów itp., ale stawia go na równi z 
prez. Reaganem i innymi głowami 
państw.

Wybór Andropowa poprzedziło taj­
ne zebranie Komitetu Centralnego 
partii, na którym usunięto dwóch pro­
tegowanych Breżniewa i wybrano se­
kretarza partii w Leningradzie G. 
Romanowa do sekretariatu. Roma­
now jest jednym z czterech ludzi, 
którzy są członkami Politbiura i se­
kretariatu.

CHINO, CALIF. - Biuro 
lifornia, prosi o kontakt 
kolwiek o losie Kevina Coopera, poszukiwanego w związku 
z podejrzeniem o 4 zabójstwa. (UPI)

Zwyczajem lat ubiegłych — wyszedł już z druku 
nowy KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1983. Wy­
dawnictwo to z każdym rokiem ulepsza swoją treść, 
dostosowując ją do bieżących potrzeb członków ZNP 
i całej Polonii w świecie.

Kalendarz Związkowy na rok 1983, posiada bogatą 
treść informacyjną i powieściową, przeplataną zdrowym 
humorem i ozdobioną licznymi ilustracjami. Posiada on 
szczególnie ważne informacje dla osób starających się 
o obywatelstwo amerykańskie.

Kalendarz Związkowy w cenie $6.75 z przesyłką 
■można zamawiać w Administracji Dziennika Związko­
wego. Zamówienia wraz z należnością w czekach lub 
money orderach należy kierować do:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, IL 60646

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMY

PODZIĘKOWANIE
Wszystkim którzy wzięli udział w uroczystościach żałobnych 

i przyczynili się do uczczenia pamięci śp.

EUGENII BEZEG
Składam tą drogą serdeczne podziękowanie 

STANISŁAW BEZEG, Mąż

Polacy Witają 
Zwiastuna Nadziei

J. Andropow 
Prezydentem ZSSR

Niestety nie posiadamy danych, do­
tyczących naszych dzieci, wnuków i 
prawnuków (!) urodzonych w W. Bry­
tanii z małżeństw czysto polskich. Za­
kładając przeciętnie jedno takie dzie­
cko na kobietę-Polkę, otrzymaliśmy 
liczbę około 34,000 Polaków urodzo­
nych w W. Brytanii. Dodając ich do 
91,000 Polaków urodzonych w W. Bry­
tanii na wiosnę 1983 r.

Pomijając już arbitralność tego 
szacunku, dla ustalenia polskości na­
szego młodego pokolenia, należałoby 
oczywiście wyjść poza ramy statysty­
ki demograficznej.

Granny & Ripple!

Południowo-wschodnia Anglia 
nowi nadal największe skupisko 
(42%) Polaków. W samym “Wielkim 
Londynie” było nas w 1981 roku około 
25,800, wśród których była stosunko­
wo najlepsza równowaga płci, bo męż­
czyźni tworzyli tylko 52% całej “lon­
dyńskiej Polonii.”

Największy natomiast niedobór Po­
lek istniał w Szkocji, gdzie na czterech 
mężczyzn-Polaków przypadała tylko 
jedna kobieta-Polka. Walia jest pod 
tym względem też bardzo upośledzo­
na.

Ubytek Polaków w ciągu okresu 
1971-81 w większości regionów był 
równomierny, wahając się między 15 i 
17%. Najmniej ubyło nas jednak we 
wschodniej Anglii (tylko 4%) i stosun­
kowo mało w południowo-zachodniej 
Anglii (8%). Warto byłoby zbadać 
przyczyny tego zjawiska.

Należy dodać, że stosunkowo naj­
większą “siłę” stanowimy w Londy­
nie, gdzie tworzymy 0.39% całej lud­
ności. W Anglii południowo-wschod­
niej i w rejonie “East Midlands” Po­
lacy stanowią 0.24% całej ludności. 
Natomiast najbardziej “słaba” jest 
ludność polska w północnej Anglii 
(o.05%), w Walii (0.09% i w Szkocji 
(0.1%). W innych dzielnicach propor­
cja Polaków w całej ludności waha 
się między 0.12 i 0.19%.

Kardynał Król 
o Wizycie Ojca Św. w Polsce

Hu Po la ko w Mieszka 
w Wielkiej Brytanii?

Relacja Na Podstawie Spisu 
Ludności z Czerwca 1981 r.

72)6

Warm as a hug from granny! 
This is a happy, useful afghan.

Squares and waves of color 
combine to create this family 
treasure. Crochet in two colors of 
medium-weight sport yarn. A 
beautiful, easy-to-make, thrifty 
afghan. Pattern 7216: directions. 
$2.50 for each pattern. Add 
50€ each pattern for postage 
and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept. 263 

Polish Daily Zgoda 
Box 163, Old Chelsea Sta., 
New York, NY 10113. Print 
Name, Address, Zip, Pattern 
Number.

Yes! I wanttosee morecratts, send 
me your new 1983 NEEDLECRAFT 
CATALOG. 150 designs, 3 free 
patterns. Only $1.50
ALL CRAFT BOOKS. .$2.00 each 
All Books and Catalog-add 504 
each for postage and handling. 
135-Oolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
131-Add a Block Quilts 
129-Quick ’n’ Easy Transfers 
128-Envelope Patchwork Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
121-Pillow Show-Offs 
118-Crochet with Squares 
117-Easy Art of Needlepoint 
114-Complete Afghans 
112-Prize Afghans 
Ill-Easy Art of Hairpin Crochet 
110-16 Jiffy Rugs 
108-lnstant Macrame 
107-Instant Sewing 
106- Instant Fashion 
104-lnstant Money 
103-15 Quilts for Today

stała się najbardziej drażliwym punk­
tem wizyty.

Jak donosi w ostatnim raporcie z 
Warszawy korespondent UPI, który 
rozmawiał z ks. Jankowskim, przeby­
wającym obecnie w Warszawie — 
kardynał Glemp czyni usilne starania 
u władz by zezwoliły przebywającemu 
obecnie w areszcie domowym w Gdań­
sku Wałęsie na przyjazd do Często­
chowy i spotkanie z Janem Pawłem II.

Najprawdopodobniej sprawa ta roz­
strzygnie się dopiero po rozmowie 
Papieża z Jaruzelskim.

Ostatni meldunek z Warszawy do­
nosi, że ulice po których przejechać 
ma Papież, patrolowane są przez 
uzbrojone w pistolety maszynowe od­
działy ZOMO. Nawet korespondenci 
zachodni podają, że wśród tłumów 
zebranych na trasie przejazdu Pa­
pieża wyraźnie wyróżnić można taj- 
niaków trzymających w rękach brą­
zowe papierowe torby oraz parasole.

Ożywienie 
w Przemyśle 

Samochodowym
Detroit (UPI) — Producenci samo­

chodów w USA informują o postępie 
w sprzedaży pojazdów, jaki zaznaczył 
się w pierwszej dekadzie czerwca br. 
Firmy te sprzedały łącznie 210,188 
samochodów, co oznacza wzrost o 21 % 
w porównaniu z odpowiednim okre­
sem ub. roku.

Wielka trójka amerykańskiego 
przemysłu samochodowego — GM, 
Ford i Chrysler podała o zwiększeniu 
się sprzedaży o 19.7% w ciągu pierw­
szych dziesięciu dni czerwca br. Naj­
większe sukcesy osiągnęła General 
Motors, która zanotowała wzrost 
sprzedaży o 30.5%. U Forda zazna­
czył się mały spadek (o 4%) w porów­
naniu z rokiem ub., natomiast Chrys­
ler miał 22% wzrost ilości sprzeda­
nych wozów.

Z mniejszych firm American Motors 
Corp, zanotowała wzrost sprzedaży 
o 50%, co ta fima uważa za stosunko­
wo niewielki postęp, ponieważ miała 
ona już znacznie wyższe wskaźniki 
rozwoju.

Volkswagen of America podał, że w 
okresie 10 dni czerwca sprzedał 2,093 
samochody, co oznacza wzrost o 17.7% 
w porównaniu z rokiem ub. Honda, 
która zaczęła produkować w USA sa­
mochody w zakładach w Marysville, 
Ohio, sprzedała w pierwszej dekadzie 
czerwca 1,618 samochodów zbudowa­
nych w Ameryce. W ciągu bieżącego 
roku Honda sprzedała już łącznie 
4,906 samochodów zbudowanych w 
Stanach.

Mu*

Polacy w W. Brytanii 1971 1981 Ubytek w 1971-81 (%)
Mężczyźni 74.410 59.374 20,2
Kobiety 36.515 34.347 5,9

Razem 110.925 93.721 15,5

sta-

Rozmieszczenie dzielnicowe 1981 % ubytek
według liczebności Polaków w tysiącach % mężczyzn 1971-81
Anglia: South East 39,6 57 17

North West 9,5 63 17
West Midlands 9,0 69 16
Yorkshire & Humberside 9,0 67 15
East Midlands 8,9 65 11
Sow th West 6,1 66 8
East Anglia 2,2 73 4
North 1,5 73 17

— — —
Razem 85,7 62 16

Szkocja 5,5 80 15
Walia 2,5 76 17

— — —
Razem W. Brytania 93,7 63 15,5
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★ Praca Żeńska ★ Praca Męska ★ Naprawa TV

★ Kontraktorzy

★ Malowanie

Do

2834 N. Laramie Tel.: 545-0999

A Rummage Sale

★ Praca

★ Pomoc Domowa

★ Interesy

* AUTO

z

★ Rozmaite ★ Do Wynajęcia

★ Praca Żeńska

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

resume or filled-out application

5088

SPRZEDAM samochód Continental 
Mark V w bardzo dobrym stanie. 
Tel.: 736-3524 do 6-ej lub 291-9224 wiecz

JAPRAWA telewizorów kolorowych, 
biało-czarnych. Gwarancja. 736-5605.

POTRZEBNY krawiec-kuśnierz. 
583-3508, od 9 do 4.

OLDSMOBILE CUTLASS ’74 rok.
Tel. 278-4392.

POTRZEBNA gospodyni z zamieszka­
niem 5% dni w tygodniu. Lekka praca 
domowa, bez gotowania. $150 tygod­
niowo. Musi mówić nieco po angiel­
sku. 346-2732 lub 283-3668.

POTRZEBNA kobieta do sprzątania 
domów na północnym przedmieściu. 
Tel.: 772-4258 po 5-tej.

MALOWANIE, tapetowanie, przebu­
dowy, naprawy. Solidnie i tanio. 
Tel. 342-0958.

’77 FORD MUSTANG. Stan idealny. 
Tel. 925-3054 od 3 — 8 wieczór.

POTRZEBNA pomoc kuchenna do 
Warsaw Inn Restaurant. 6250 W. 
53rd Street_______________________

POSZUKUJĘ wspólnika do sklepu 
warzywno-delikatesowego. — Tel. 
398-2034, 394-2227.

NAPRAWIAM samochody u ciebie 
lub u siebie. 286-6682.

SPRZEDAM warsztat krawiecko-ku- 
śnierski z pełnym wyposażeniem. 
583-3508,od9-4. 

ALBANY WOMEN’S 
MEDICAL CENTER

N. Elston, Chicago, IL. 60630

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIR W 1 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

SPRZEDAJEMY 
ODZIEŻ SKÓRZANĄ 

Dla Pań i Panów 
także KOŻUCHY 

TANIO

TANIO wykonujemy wszystkie napra- 
wy przysamochodach.......... 622-0594.

MALUJE wewnątrz i zewnątrz. Ubez­
pieczony. .......... ............... 286-0864.

WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE
Blisko parafii Sw. Brunona i Ryszarda. 
Śliczny, murowany dom. Wspaniale 
utrzymany. 4 pokoje, 2 sypialnie. Peł­
ny basement i poddasze.

523-0618

EXPERIENCED OR WILL TRAIN 
Fluent English/Polish speaking coun­
selor to work Tuesday through Satur­
day at Women’s Medical center. Ex­
cellent benefits and salary. 
Send 
tO:

DAUGHTERS OF PENELOPE 
Zoe Chapter #311 

Presents 
4th Annual Garage Sale 

Friday, June 17,9 a.m. to 6 p.m. 
Saturday, June 18, 9 a.m. to 5 p.m. 

8228 N. Keating, Skokie, Illinois

POPOŁUDNIE Z POLONIĄ
Migała Communications Corp. 

~WCEV 1450AM
W Każdą Sobotę 6:05 Wiecz.

Do 7 Wieczorem 
ADAM OCYTKO 

Kierownik i Anonser

POMOC DO KUCHNI
Minimalna znajomość angielskiego 
pomocna, lecz niek. Zgłaszać się 
osobiście:

Beverly Country Club 
8700 S. Western

and speak English fluently. 
Apply in person

3-4 PM
Monday trhru Friday

634 N. ORLEANS

DES PLAINES — BY OWNER
All brk. raised ranch. 3 bdrms, 2 baths 
fully carpeted, 2% c. gar. Full fin. 
bsmt with kit. & wet bar. c/a. Many 
extras. $90,000.
APPT. ONLY • 827-4217

PRACA NA PART TIME
W domu w godzinach zależnych od 
ciebie. Pomocna znajomość języka 
angielskiego.
Po informacje dzwonić w niedzielę. 

227-1402-03

BELMONT - PULASKI. Large 2% 
room studio apt. $250. Call John 

465-6480

popierajcie tych, którzy ogłaszają 
sk w “Dzienniku Związkowym”.

PRZEZ WŁAŚCICIELA 1% piętrowy 
dom. Wykończony basement. Muro­
wany garaż na 2 auta. 52 S. Whipple. 

925-9875

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy— Polska Firma
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Właśc. 

HAS HOME 
IMPROVEMENT CO. 

891-5959 • Domowy: 775-6644

POTRZEBNA doświadczona krawco­
wa do szycia na 2 igłowych i “over- 
loćKr' maszynach. .... Tel.: 663-3875.

Doświadczeni Pracownicy 
Do Prasowania 

“Pressers” 
Świadczenia, płatne święta.

Zgłaszać się osobiście po 9 rano: 
3801 W. LAWRENCE

Z CEGŁY, 1% PIĘTROWY DOM 
Ogrzewany gazem. 

Okolica 55th i S. Kedzie. 
Proszę dzwonić po 6 wieczorem. 

582-1670

PRZEZ WŁAŚCICIELA
2 piętrowy, 4 mieszkaniowy dom. 2 
mieszkania — po 2 sypialnie, 1 z 1 sy­
pialnia. Luksusowe mieszkanie wła­
ściciela na 2-gim piętrze ma 4 sypial­
nie, 3 pełne łazienki. 2 kuchnie, bar z 
bieżącą wodą. Windę. Oddzielne ogrze­
wania, murowany garaż na 2% auta. 
Nieskazitelny 60 x 135 stop parcela. 
Dochód ponad $1000 miesięcznie. 
Proszę dzwonić po godz. 6 wieczorem 

458-6334
Mówimy po polsku

PILNIE POTRZEBNY
Pracownik do zmywania naczyń i 
sprzątania do włoskiej restauracji. 
Praca 7 dni w tygodniu. Bardzo dobra 
zapłata. Zgłaszać się osobiście między 
7 rano i 12 ppł.

Pytać o Ziggy
6500 W. NORTH AVE.

KOBIETY DO SPRZĄTANIA 
Na pełen etat. Praca dzienna. Zgła­
szać się osobiście pomiędzy 10 rano 
i 2 po południu.

MINIT-MAID DOMESTIC
7562 N. Milwaukee Ave. • 647-0433 
Proszę Telefonować w Jęz. Angielskim

(6300 W. —6300 N.)
2 flat apartment building. Lannone 
stone. Natural woodwork. $139,000

Tel.: 777-6026

Potrzebni Mechanicy 
Samochodowi

Wysokie wynagrodzenie. Świadczenia. 
Język angielski nie jest wymagany.

Irene’s Employment Agency 
6201 W. Touhy 
Tel.: 631-8878

CAROL STREAM 
Stratford Sq. Area 
For Sale By Onwer

Excellent tax shelter, 5 yr. old deluxe 
6 flat, small complex/pool, condo 
conversion possible. $240,000.

934-4486

NISKIE CENY—40% ZNIŻKI! 
Wszelkie Roboty Kod trak Łorskie

• Rynny • Okapówki itp. • Sidingi • 
Fugowanie Dachy • Garaże • Werandy 
Fachowo z Gwarancja • Ubeznieczonv 

Pod Bondem
Tel.: 286-7080 albo 777-3068

WANTED LIVE-IN 
Nurses

For full time and part time, for 
private duty. Must speak English. 

725-7881

CZWÓRKA dla 1 lub 2 mężczyzn. 
Tel. 777-9570. _________  '

UMEBLOWANE POKOJE 
Łącznie z pościelą i usługą. Przystęp­
nie. Specjalna zniżka dla emerytów. 

3116 Logan Blvd.
Godziny w ciągu tygodnia od 
5-ej do 7-mej; sobota: 10 — 2.

MALARZ 
(PAINTER) 

Potrzebny doświadczony malarz 
najmniej 2 lata praktyki w U.S.

278-9700

GARAŻOWA WYPRZEDAŻ
Odzież dla kobiet ciężarnych, odzież 
dla niemowląt i roóżne przybory. 
Damska i męska modelowa odzież 
(designer clothes). Rzeczy domowego 
użytku i dużo więcej.

2466 Cobblewooid, Northbrook.
W piątek i sobotę — 17 i 18 czerwca.

Od9 —4.

TWO ESTABLISHED 
BUSINESSES

in one building, a Department Store 
and Video Arcade in Thorp, Wiscon­
sin. Owner participation in financing 
if needed. For information call:

715-669-5569 during the day 
and 715-669-3924 evenings

Czy Płacicie Państwo Za Dużo 
I Za Ubezpieczenie Samochodu? 
Dowiedźcie się — zadzwońcie do Bo­
żeny aby porównać ceny.

Tel.: 529-8550

VOLKSWAGEN
Mówimy po polsku. Northwest V.W. 
ma przyjemność przedstawić nowego 
sprzedawcę Józefa Olechnowicza. 
Dzwoń do Józefa: 631-4000 w sprawie 
Twoich zapotrzebowań na nowe i uży­
wane auta. NORTHWEST V.W.
631-4000 Otwarty w niedzielę

ZA DARMO 
Nauczymy Cię Jak Osiągnąć 

Zysk z Inwestowania w Ziemię. 
W naszym biurze lub u ciebie w domu. 
Zarezerwuj sobie dostateczną przy­
szłość. Nie musisz mieć obywatelstwa. 
Tel 685-5523 od 8—9 wieczorem w 
tygodniu od 4—7 wieczór w weekend. 

Pytać o Teresę.

POTRZEBNE KRAWCOWE
Z Bardzo Dobrym Doświadczeniem 

Do zakładu krawieckiego w Lincoln­
wood. Dobre wynagrodzenie. Pożąda­
na minimalna znajomość angielskiego 

Dzwonić w języku angielskim.
743-3044

Part-Time
Sprzątanie sklepów wcześnie rano! 
Praca: 7 dni w tygodniu. Zgłaszać się 
osobiście w poniedziałki i wtorki 9—1.

2855 N. DRAKE

Potrzebna Kobieta 
z zamieszkaniem 

Do opieki nad starsza Dania. 
Pokój, wyżywienie i zaplata.

Dzwonić między 12 6 po południu.

863-5866

NOWY SKLEP 
DO WYNAJĘCIA 

od zaraz.
3051N. Milwaukee 227-2800

DOŚWIADCZONE SZWACZKI
Muszą mieć doświadczenie w szyciu, 
w fabryce. Świadczenia firmowe, 
płatne wakacje i święta.

Zgłaszać się osobiście.
INTEGRITY UNIFORMS 

3801 W. Lawrence

Odszkodowanie 
Dla Kierowcy

Hugh Glower otrzyma od miastecz­
ka Cicero odszkodowanie w wysoko­
ści $125,000. Glower, 66-letni Murzyn, 
oskarżył policję i rząd Cicero o pod- 
gwałcenie jego praw obywatelskich. 
1 września 1979 r. przeszedł wypadek 
samochody, gdy dostał ataku serca, 
jadąc ulicami Cicero. Policja mia­
steczka uznając, że Glower jest pod 
wpływem napojów alkoholowych od­
mawiała mu opieki lekarskiej przez 
17 godzin. Miasteczko Cicero zgodziło 
się na wypłacenie danej sumy, uni­
kając w ten sposób rozprawy sądo­
wej przed lokalnym oddziałem sądu 
federalnego, przed którym Cicero ma 
jeszcze kilka spraw dotyczących 
stosowania przez władze Cicero dy­
skryminacji rasowej.

Najkorzystniej kupisz 
Używane Rzeczy w

DIVISION 
THRIFT STORE 

1543 W. Division 
otwarty codziennie 

godz. 10-6, czwartek 10-8

WIOSNA 
LATO, ZIMA!

Potrzebujesz ekstra dochód na super 
wakacje w różnych porach roku? 

Dzwoń po umówienie: 

736-0552

CARBIDE 
SAW AND CUTTER 

GRINDER 
Experienced sharpening carbide 
saws and cutters. Steady work 
overtime. — Company benefits.

666-3251

SEAMSTRESS
Must have five years experience in 
dressmaking and alterations. Must 
understand English. Call between 4 & 
6 p.m., Mon. thru Fri.

726-4242

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

POTRZEBNE 
KOBIETY 

zbiorowego sprzątania domów. 
Od zaraz.

Tel. 392-8944 — wieczorem.

MUROWANY, 2 rodzinny dom na 
Jackowie...................... Tel.: 583-5424.

OKAZJA!
WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE 

HARLEM I TOUHY 
8-letni, murowany, 2-6ki i 4-pokojowy 
“garden apt.” Centralne ogrzewanie i 
ochładzanie. Garaż na 2 auta. Musi 
być sprzedany natychmiast, z powodu 
wyjazdu. Złóżcie ofertę.

Tel. 588-1522

POTRZEBNA doświadczona fryzjer­
ka na part time. Musi mówić po an­
gielsku...............t..................... 622-4155.

POTRZEBNA 
POKOJOWKA HOTELOWA 

Na pełny etat lub “part time”.
Zgłaszać się osobiście: 

TOKYO MOTEL 
4201N. Mannheim 
Schiller Park, HI.

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

INDIANA
AUDYCJE POLSKIE z Rozgłośni 
WLTH 1370 KC

W Glen Park (Gary), Ind.
Nadawane w Każdą Niedzielę 

Od 11-°j Pan0 Jo 12-ej w Południu 
.' Anonserzy:

HELENA KUBIAK 
WŁAD YSŁA WA KUBIAK 

CZESŁAW KUBIAK
MILWAUKEE 

"RADIO HELENA "
Audycja polonijna informacyjno-ro- 
zrywkową. WYL0 540 AM, w każdą 
niedzielę w godzinach 10:00-10:30 
przed południem oraz 3:00-4:00 
POŁUDNIU. Na stacji WRKR 1460 
AM od 11:30 przed południem do 
12:30 po południu. Kierownik redak­
tor programu — Helena Wańtuch. 
Adres: "Radio Helena" WYŁO, P.O. 
Box 21732, Milwaukee. W I 53221.

Tel: 1414)671 1177

POTRZEBNA kucharka i kelnerka 
do restauracji do Wisconsin Dells. 
_______ Tel.: (312 ) 893-0843_________

OPERATORKA 
MASZYNY DO SZYCIA 

z 2-letnim doświadczeniem. 
MORTON GROVE 
Proszę pytać o Wandę 

Tel.: 470-0303

"CZERWONE MAKI" 
Stacja WSBC 1240 AM

W Każdą Środę o 8:30 Wiecz. 
REF REN, Właściciel

STUDENCKIE RADIO ZAK 
Z Chicago Circle 

Sobota 1:30 do 3 Po Południu 
WUIC 88.1 FM

Andrzej Szczesniewski 
Piotr Pietrzkiewicz 

Producenci

GODZINA RELIGIJNA 
OJCÓW SAL WA TORIANÓW 

Stacje W JOB 1230AM
Hammond, Ind. 

W Każdą Niedzielę 
Od 12 do 12:30 Po Południu 

WESOŁA CHłCAGOSKA FALA 
Stacje WO PA 1490 KC

W Każdę Niedzielę 
1 do 2 Po Poł.

Józef Zieliński, Dyrektor 

PROGRAM RADIOWY 
JADWIGI / EUGENIUSZA 

ZŁOBIN RYLSKICH 
Stacja WSBC 1240 KC

W Każdą Niedzielę 
3 3. 00 Po Poł.  

STAN BORYS
"RADIO VARIETE" 
W Każdą Niedzielę 
4:00-5:00 Po Poł.

Migała Communications Corp. 
Stacja WCEV 1450AM

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE I TELEWIZYJNE 

W CHICAGO 
Nadawane Raz w Tygodniu 

NIEDZIELNE SPOTKANIA 
Nowy Program Radiowy 

Stacja WSBC 1240AM
Niedziela 10:0012:00 Rano 

Zofia Boris, Kierownik Programu

GODZINA MIĘDZYNARODOWA 
Stacja WTA O 1300 KC

Sobota 6:30-8:30 Wiecz. 
JADWIGA IANTONI 

PIEŃKOWSCY 
Kierownicy
Tel. 7772800

ZBIGNIEW MOTTA 
"Jak Się Masz" 

Stacja WOPA 1490 KC AM 
Sobota 6:30-7:30 Wieczorem

" W DRODZE DO EMA US " 
Program Religijny 

OO. Salwatorianów
Stacja WTA O 1300 KC

Sobota 7:00-7:30 Wiecz.
ROBERT LEWANDO WSKI

WCIU-TV Kanał 26
W Każdą Niedzielę 

5:00 Po Poł.-6 Wiecz.

KOBIETA do 7 miesięcznego dziecka. 
Jackowo. 227-2926—po 4-tej._______
FLORIDA — Miami. Housekeeper, 
live-in. Must speak some English. 
Tel. 272-2028.______________________
LIVE-IN housekeeper. North Chicago 
suburbs. 2 girls 9 & 6 year old. 
Salary negotiable. Must speak English. 
675-6035 after 6 p.m.

(4600 N. - 3100 W.) 2, 3 i 4 poko­
jowe mieszkania. $200 — $300. Tel. 
359-5976, 2834786._________________
4 POKOJE, piec i lodówka, ogrzewa­
ne. Całkowicie odnowiony. $305 Cicero 
— Addison.............................. 677-2119.

’76 PINTO, dwu-drzwiowy, 4 cylindry, 
standardowa transmisja, niski milaż 
- $875.00. Pytać o Ted: 251-5300. 
Wilmette, IL._____________________
’77 PINTO WAGON, 2 drzwi, auto­
matyczna transmisja, “power”, 4 cy­
lindry — $l,475.oo. Teddy: 251-5300. 
Wilmette, IL._____________________
’77 FORD COURIER, small pick-up, 

4 cylindry, niski milaż, tylko $1,650.00. 
Ted: 251-5300. Wilmette, IL.

MIGHTY MAIDS
Needs cleaning women to clean apart­
ments, homes and offices. Must speak 
English. Must have references. Starting 
salary — flat $4.00 per hour.

472-7711
OPERATORKI 

MASZYN DO SZYCIA 
ORAZ DO SZYCIA RĘCZNEGO 
Fabryczne doświadczenie w szyciu 
sukien. Południowa-zachodnia dziel­
nica tylko.

586-3751

PRACA NOCNA
SPRZĄTANIE 

SKLEPÓW
Potrzebni doświadczeni janitorzy 
samochodami. Stała i dobra praca, 
wysokie wynagrodzenie zależne od 
doświadczenia. Płacimy nadgodziny 
oraz zwrot kosztów paliwa. Zgłaszać 
się osobiście:

2855 N. DRAKE
Pon.-Piątek 9 a.m. — 5 p.m. }

JANITORIAL SUPERVISORE 
Must have at least 3 yeaers experience 
in maintenance supervision. Read, 
write

GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM

Do opieki nad dzieckiem. Własny pokój 
z prywatną łazienką i telewizorem. 
$125 tygodniowo. 5 dni w tygodnio. 
Musi lubieć zwirzęta.

Okolica Golf Mili
827-8237

Telefonując proszę mówić po angielsku.

GOSPODYNI domowa z zamieszka­
niem. Tel.: 272-1871.______________

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
Właściciel Programu 

MARIAN CZERNIECKI 
W Soboty 4:30 do 5:30 Po Poł. 
WOPA ____________1490 KC

POLSKA PANORAMA 
Stanisław Łobodziński 

Kierownik 
W Każdą Sobotę 

Od 5:30-6:30 Wiecz.
Stacja WOPA_______ 1490 KC

MINNEAPOLIS — Prezydent Reagan podczas obiadu, po­
łączonego ze zbiórką funduszy kampanijnych dla senatora 
Rudy Boschwitza (R.-Minn.), który podczas wyborów 1984 
r. ubiegać się będzie o ponowny wybór. (UPI)

WANTED

Full Time Helper 
for Deli and Grill work.

Some experience preferred. Call:

966-0849 or 965-7825

POMOC 00 KUCHNI
Potrzebny odpowiedzialny, młody 
mężczyzna, lub kobieta do pracy w 
kuchni. 60 godzin tygodniowo.

RIVERSIDE RESTAURANT 
3422 S. Harlem, Riverside
POTRZEBNY kucharz do polskiej 
restauracji na przedmieściu. Tel.: 

530-4979
Part Time

CLEANING HELP 
WANTED

For offices and new constructions. 
Must have own car and speak some 
English.

537-8998
POTRZEBNY 

DOŚWIADCZONY “JANITOR” 
Do sprzątania pomieszczeń handlo­
wych i przemysłowych.
Zgłaszać Się Osobiście od 3:30-5 Ppł. 

Od Poniedziałku do Piątku 
634 N. ORLEANS • 2 Piętro

POTRZEBNY 
KUCHARZ 

Wykwalifikowany, do polsko- 
amerykańskiej restauracji;

-----oraz------

KELNERKA
Z doświadczenem i znajomością 
angielskiego. — na pełen etat. 

775-5564

POTRZEBNE OSOBY 
z prawem stałego pobytu, do sprzą­
tanie biur na południowej stronie 
Chicago. Praca na pełen lub część 
etatu. Dzwonić pomiędzy 4 a 5 ppł. 

833-6687

★ Praca Męska

POTRZEBNY
Mechanik Samochodowy 

z praktyką
Zainteresowani proszę dzwonić: 

725-4666 
Od 7 rano do 7 wieczorem.

POTRZEBNY blacharz, lakiernik sa­
mochodowy. 254-7815.
POTRZEBNI doświadczeni pracowni­
cy do pracy przy “aluminium siding”, 
rynnach. Tel. 463-2873, po 8 wieczorem.

Potrzeba Mężczyzny 
Doświadczonego

Piekarza
i Cukiernika

Musi mieć stały Pobyt w Stanach 
Zjednoczonych a także z doświad­
czeniem wyrobów piekarkich i 
cukierniczych w tym Kraju.

Stała Praca i Dobra zapłata 
oraz inne świadczenia.

Zgłosić się osobiście 
pnr. 5927 W. Lawrence Ave.

Rozmówicie się po polsku

Przyjmę Do Pracy
BLACHARZA 

SAMOCHODOWEGO
Tel. 685-9402.

DO SKŁADU 
SZKLARSKIEGO 

potrzebny robotnik do 18 lat. Musi 
uczyć się po angielsku i znać się na 
drobnych reperacjach.

Dzwonić od 10-12-tej. 
729-0964 Pytać o Halinę

MASZYNIŚCI
Potrzebni na pełen etat. Do operowa­
nia na tokarce, frezarce i poziomo­
wym automacie prętowowym. Muszą/ 
być doświadczeni.

Proszę pytać o Mr. Cody
766-0078-9

POTRZEBNI mężczyźni do instalacji 
dachów. Tel. 299-8607 od 8 wiecz — 10 
wiecz lub zostawić wiadomość na 
taśmie.
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Prokurator Zabiega o Naganę 
Sądową Dla Dyrektora Więzienia
Prokurator stanowy powiatu Cook, 

Richard Daley wystąpił we wtorek o 
udzielenie nagany sądowej dyrekto­
rowi więzienia stanowego, Michaelo- 
wi Lane. Zdaniem prokuratora dy­
rektor nadużywa swojego prawa do 
wcześniejszego zwalniania więźniów 
na wolność za dobre sprawowanie 
oraz w wyniku przeludnienia, jakie 
panuje w lokalnych zakładach kar­
nych.

Wystąpienie prokuratora odnosiło 
się bezpośrednio do sprawy wcze­
śniejszego wypuszczenia na wolność 
Colemana Lawtona, który odsiedział 
zaledwie 3 lata i 8 miesięcy ze swoje­
go 9-letniego wyroku za napad z bro­
nią w ręku.

Zgodnie z obowiązującymi przepi­
sami przestępca mógł w nagrodę za 
nienagane sprawowanie opuścić mu- 
ry więzienia najwcześniej 8 stycznia 
1984 roku. Tymczasem został on zwol­
niony 26 maja tego roku, czyli dokład­
nie 234 dni wcześniej, niż przewiduje 
prawo.

Na domiar złego Coleman jest re­
cydywistą i swoje ostatnie przestęp­
stwo popełnił w okresie warunkowego 
przebywania na wolności po wyroku 
za dwa inne napady.

Sprawę nagany sądowej dla dyrek­
tora więzienia rozpatrzy sędzia sądu 
kryminalnego Robert Skłodowski. Je­
go orzeczenie może nie skończyć się 
wyłącznie na naganie, gdyż prawo 
przewiduje możliwość ukarania dy­
rektora grzywną wysokości $1,000

oraz 6-miesięcznym pobytem w aresz­
cie.

Prokurator stanowy twierdzi, że 
podstawą do ukarania dyrektora jest 
lekceważenie przez niego wyroku są­
dowego na niebezpiecznego przestęp­
cę, który z chwilą ponownego wyjścia 
na wolność stwarza potencjalne za­
grożenie dla społeczeństwa.

Prawie identycznie brzmiące skar­
gi na dyrektora Lane wpłynęły ze 
strony prokuratorów stanowych po­
wiatów Winnebago, McLean, Peoria 
i Will.

Dyrektor Lane tłumaczy się, że 
wcześniejsze zwalnianie przestępców 
uważa za konieczne ze względu na 
przeludnienie, jakie panuje w stano­
wych więzieniach. Sprawa budynków 
zastępczych dla więźniów nie została 
jeszcze ostatecznie uzgodniona, a w 
tej chwili należałoby wypuścić co naj­
mniej 400 skazanych, aby zdobyć po­
mieszczenia dla innych, często dużo 
bardziej niebezpiecznych przestęp­
ców.

Najdziwniejszy aspekt problemu 
stanowi fakt, że zarówno prokurator 
stanowy Daley, jak i dyrektor Lane 
wchodzą w skład specjalnej komisji, 
powołanej przez gubernatora Thomp­
sona, która ma się zajmować sposo­
bami zlikwidowania przeludnienia w 
zakładach karnych na terenie stanu 
Illinois.

Przesłuchanie w sprawie nagany 
sądowej dla dyrektora wyznaczone 
zostały na 23 lipca.

Polityczne i Gospodarcze 
Problemy Przedmieścia Cicero

Przedmieście Cicero, a wraz z nim 
Allan Carr, stało się ostatnio częstym 
tematem na łamach prasy. Kilka lat 
temu Allan Carr był tylko pionkiem 
w Regularnej Republikańskiej Orga­
nizacji w Cicero. Głośno mówił o roz­
łożeniu się starzejącej się machiny 
republikańskiej organizaji. Dzisiaj 
jest on przywódcą tej organizacji i 
wraz z nią znalazł się pod obstrza­
łem władz federalnych, oskarżają­
cych przedmieście Cicero o dyskry­
minację rasową w sprawach mieszka­
niowych i zatrudnienia.

Jeszcze rok temu Carr nie był brany 
pod uwagę jako następca przywódcy 
organizacji republikańskiej wówczas 
86-letniego J. Kimbarka, lecz w kwie­
tniu na kilka dni przed swoją śmiercią 
Kimbark mianował Carra jako swo­
jego następcę. Po nim odziedziczył 
Carr kontrolę nad 200-milionowym bu­
dżetem i 400 pracownikami miejski­
mi.

Kłopoty Allana Carra nie kończą 
się tylko na procesach wytoczonych

przez rząd federalny miasteczku Ci­
cero. Chociaż w innych przedmie­
ściach wzrastało zatrudnienie w la­
tach 1972-81, Cicero w tym samym 
czasie straciło około połowę miejsc 
pracy. Przedmieście które 40 lat temu 
szczyciło się 80,000 miejscami pracy, 
dzisiaj ma zatrudnienie tylko dla 35 
tysięcy.

Carr twierdzi, że złe dni dla Cicero 
już minęły — “Cicero ma najlepsze 
położenie i najlepszych ludzi pracy w 
całej Ameryce” — twierdzi Carr. — 
“Z pomocą rządową ta cała rzecz 
(tzn. bezrobocie) minie bezpowrot­
nie”.

Christy Berkos — obecnie sędzia na 
powiat Cook, któremu Carr pomógł w 
kampanii na mayora Cicero gdy Ber­
kos leciał jako niezależny, jest pewien, 
że Carr dopnie swego. “Było wiele 
osób podczas mojej kampanii którzy 
chcieli Carra ukamienować, ale re­
zultaty jego pracy były widoczne” — 
powiedział Berkos.

Morderca Dwóch Osób 
Skazany Na Karę Śmierci

Samuel Morgan 26, zamieszkały 
przy 709 W. 65th PI. kołysał się w 
krześle podczas gdy sędzia Robert 
L. Massey odczytał wyrok śmierci 
za morderstwa popełnione przez Mor­
gana 28 stycznia 1982 roku.

“Zabiłeś dwoje ludzi jak się zabija 
muchy”. “Nie miałeś powodu, nie 
miałeś żadnych motywacji dla swo-

Wdowa Żąda 
Odszkodowania

Wdowa po aktorze ról komedio­
wych oraz clownie, pochodzącym z 
Chicago Jacku Thum wystąpiła do 
sądu przeciwko hollywódzkim kom­
paniom filmowym, zarzucając in nie­
legalną zmianę pierwotnej wersji kon­
traktu.

Chodzi w tym wypadku o honora­
rium za rolę w filmie “Leave ’em 
Laughing”, które wynosiło pierwotnie 
385,000 zostało jednak zniżone do su­
my 36,000. Thum, który grał w fil­
mie rolę Rooney’a zmarł wkrótce po 
jego zrealizowaniu. 

jego czynu” — powiedział sędzia 
Massey.

28 stycznia, 1982 r. Morgan będąc 
u przyjaciół skierował strzelbę w 
kierunku towarzyszącej kobiety roz­
kazał jej rozebrać się i tańczyć. Gdy 
William Motley lat 28, interweniował 
Morgan zastrzelił go. Ponieważ obe­
cny Kenneth Merkson lat 24, nie po­
magał w pozbyciu się ciała Merk- 
sona, zastrzelił go również.

Oprócz tych morderstw Morgan zo­
stał oskarżony o gwałt obecnej tam 
kobiety. “Jest on jednym z niewielu 
zatwardziałych kryminalistów, któ­
rych społeczeństwo nie może tolero­
wać nawet w więzieniu” — powie­
dział prokurator James Linn, prosząc 
sędziego o największy wymiar kary 
dla Morgana.

Sędzia Massey przychylił się do 
prośby prokuratora. Nie można spo­
dziewać się jednak szybkiego wyko­
nania wyroku wyznaczonego na 8 
września, ponieważ proces odwoły­
wania się od sądów wyższej instan­
cji trwa czasami kilka lat.

LONG BEACH, CALIF. — Okręt wojenny marynarki Stanów 
Zjednoczonych “New Jersey” opuszcza wybrzeże Kalifornii, 
skąd udaje się w 3-miesięczny rejs po zachodnim Pacyfiku.

(UPD

LONDYN — 10 czerwca we wczesnych godzinach rannych 
premier Wielkiej Brytanii Margaret Thatcher otrzymała 
informację o wielkim zwycięstwie wyborczym kierowanej 
przez nią Partii Konserwatywnej. (UPI)

Większość Rady Miejskiej 
Pragnie Przystąpić Do Pracy

Adwokaci, którzy reprezentują 
grupę 29 przedstawicieli starej gwar­
dii w Radzie Miejskiej Chicago wystą­
pili we wtorek do sędziego Sądu Naj­
wyższego stanu Illinois, Seymoura Si­
mona, aby zezwolił na przystąpienie 
aldermanów do wykonywania normal­
nych obowiązków.

Przed sędzią stawili się również 
prawnicy reprezentujący mayora 
Washingtona, którzy z kolei poprosili, 
aby wszelkie prace Rady Miejskiej 
zostały wstrzymane na okres kolej­
nych 30 dni, co było by jednoznaczne 
z zablokowaniem działań przedstawi­
cielom “Grupy 29”, kierowanej przez 
aldermana Vrdolyaka.

Adwokaci mayora zwrócili się także 
do Sądu Najwyższego Illinois, by od­
wołał decyzję sądów niższej instancji 
w sprawie prawniczego aspektu kon­
fliktu politycznego w Radzie Miej­
skiej Chicago.

Sędzia sądu powiatowego orzekł, 
że posiedzenie 29 przedstawicieli Ra­
dy Miejskiej w dniu 2 maja — pod 
nieobecność mayora oraz jego po­
pleczników, kiedy grupa starej gwar­
dii dokonała istotnej reorganizacji 
Rady — było zgodne z prawem. Sę­
dzia powołał się w tym wypadku na 
przepisy, mówiące o większości gło­
sów.

Jego decyzja została następnie pod­
trzymana przez stanowy Sąd Apela­
cyjny i obecnie trafiła na wokandę 
Sądu Najwyższego Illinois. Sędzia Si­
mon stwierdził jednak we wtorek, 
że sprawa jest za poważna, aby mógł 
rozpatrzyć ją samodzielnie, zaintere­
sowane strony muszą zatem poczekać 
przynajmniej do przyszłego tygodnia 
na posiedzenie pełnego składu stano­
wego Sądu Najwyższego.

Sprawa ewentualnego zezwolenia 
“Grupie 29” na powrót do pracy, 
bądź dalszego powstrzymania jej 
członków przed działaniem ma zostać 
rozsądzona w najbliższy czwartek.

Choć sędziowie Sądu Najwyższego 
Illinois nie przewidują do tego czasu 
spotkania, dokonają w tej sprwie kon­
sultacji telefonicznych.

Przedstawiciele mayora oświadczyli, 
że jeśli w tej chwili zezwoli się starej

gwardii na przystąpienie do pracy, 
wydarzenia w Radzie Miejskiej mogą 
całkowicie wymknąć się spod kon­
troli.

Jednocześnie aiderman Edward 
Burke (14 Warda), który wchodzi w 
skład grupy, kierowanej przez Vrdo­
lyaka, a na jej posiedzeniu w dniu 
2 maja został powołany na ważną 
funkcję przewodniczącego komitetu 
finansów, stwierdził, że jest gotowy 
do podjęcia pracy.

Aid. Burke dodał również że we­
dług jego prywatnej opinii Sąd Naj­
wyższy Illinois nie będzie robił trud­
ności w sprawie przystąpienia alder­
manów do ich obowiązków.

Wyższe Opłaty 
Za Telefony

Asystent prokuratora stanowego po­
wiatu Cook, Allen Cherry stwierdził 
w środę, że wprowadzenie wyższych 
opłat za rozmowy telefoniczne, pla­
nowane przez Illinois Bell, nie po­
winno zawierać podwyżki za podsta­
wowe usługi telefoniczne. Podwyżka, 
która przynieść ma roczną sumę 342.5 
min nie może dla najuboższych ro­
dzin stać się równoznaczna z wybo­
rem, czy będą mogły pozwolić sobie 
na telefon, czy też muszą z niego 
zrezygnować.

Dlatego opłata podstawowa wzro­
śnie w przyszłym roku jedynie o 13 
centów.

9 Osób Rannych 
w Pożarze

W środę, w budynku przy ulicy 
5833 N. Kenmore Ave. w Chicago 
wybuchł pożar, który spowodował 
obrażenia 9 mieszkańców. W liczbie 
tej znalazło się troje dzieci, które 
jednak po otrzymaniu podstawowej 
pomocy medycznej, oddane zostały 
pod opiekę rodziców. Większość ofiar 
trafiła do szpitali na skutek zatru­
cia dwutlenkiem węgla. Przedstawi­
ciele straży pożarnej oświadczyli, że 
przyczyną wzniecenia ognia był pra­
wdopodobnie niedopałek, pozostawio­
ny przez nieuważnego mieszkańca 
w pokoju na 1-szym piętrze budynku.

Badania Firm Ubezpieczeniowych 
Przez Komitet Aid. Pucinskiego

Przewodniczący komitetu Rady 
Miejskiej, Intergovernmental Rela­
tions Committee, aldermam Roman 
Puciński ogłosił we wtorek, że były 
mayor Chicago Jane M. Byrne i aider­
man Edward R. Vrdolyak (10-ta War­
da) staną prawdopodobnie przed ko­
mitetem w sprawie polisy ubezpiecze­
niowej wykupionej przez Chicago od 
firmy United Security Life Insurance. 
Firma ta jest agencją drugiej firmy 
ubezpieczeniowej National Consoli­
dated Insurance.

Okulistyczna polisa ubezpieczenio­
wa na sumę 2.8 miliona dolarów przy 
opłatach wynoszących 3180,000* mie­
sięcznie została wykupiona w grudniu 
ubiegłego roku, w czasie kiedy Byrne 
prowadziła swoją kampanię wybor­
czą. Aiderman Vrdolyak ma powią­
zania byznesowe z firmą National 
Consolidated Insurance. Mayor Byme 
i alderman Vrdolyak twierdzą, że ich 
działania były jak najbardziej wła­
ściwe.

Firma NCI zatrudnia wielu znanych 
przestępców, którzy mają powiązania 
z podziemiem kryminalnym. Jest to 
już drugie śledztwo w sprawie tej 

firmy w przeciągu 6 miesięcy. Firma 
ubezpieczeniowa należąca do NCI zo­
stała ukarana grzywną 600 dolarów 
za świadczenie usług bez uprawnie­
nia.

Aiderman Puciński oświadczył, że 
jest to najbardziej poważne docho­
dzenie od 1950 roku kiedy to komitet 
Rady Miejskiej użył wezwań sądo­
wych przy badaniu gier hazardowych 
w Chicago.

Aiderman Puciński powiedział, że 
mayor Byrne zgodziła się na złożenie 
zeznań przed komitetem, a aiderman 
Vrdolyak obiecał “pełną kooperację”.

“Ale są inni dużo ważniejsi, których 
wezwie komitet” — stwierdził aider­
man Puciński. “Jeżeli będzie to ko­
nieczne — nakaz sądowy zostanie 
użyty”.

David F. Schulz tymczasowy dyrek­
tor budżetu prowadzi swoje własne 
dochodzenie z nakazu mayora Wash­
ingtona z tym, że materiały zebrane 
przez Schulza zostaną oddane do 
wglądu komitetu kiedy rozmowy mię­
dzy mayorem Washingtonem a Radą 
Miejską wyjdą z martwego punktu.

Głosowanie w Sprawie Ustawy 
Podatkowej — w Martwym Punkcie

Springfield, Ill. (CT) — Sprzymie­
rzeni z aid. E. Vrdolyakiem demo­
kraci podjęli w środę próbę zablo­
kowania przedłożonego przez guber­
natora Thompsona projektu ustaw 
w sprawie podwyżki podatku do­
chodowego (w wyd. 1.5 mid. doi.) 
i nie dopuszczenia do glosowania w 
tej sprawie w Senacie stanowym.

Przewiduje się, że przywódcy Le- 
gislatury podejmą w ciągu czwartku 
nowe próby w tym względzie.

Opóźnienie glosowania w tej ma­
terii uważane jest za próbę ze stro­
ny obozu Vrdolyaka — uzyskania 
większej pomocy stanowej dla Chi­
cago. Słowem — uchwalenie projektu 
Thompsona, odbyłoby się kosztem 
przyznania pomocy finansowej dla 
Chicago.

W dziedzinie walki toczącej się po­
między obozami mayora H. Washing­
tona i grupą 29 aldermanów pod 
przew. Vrdolyaka, oznacza to, iż obóz 
Vrdolyaka pragnie wykazać, że wpły­
wy w łonie partii demokratycznej, 
spoczywają w rękach regularnych 
działaczy demokratycznych, a nie 
obozu mayora. Dzięki istniejącym 
wpływom — obóz Vrdolyaka będzie 
starać się uzyskać pomoc finansową 
od stanu.

Republikański przywódca Senatu 
stanowego James “Pate” Philip z 
Elmhurst, żalił się, że “z ratusza 
miejskiego dochodzą dwa wskazania 
— tak długo dopóki dysponujemy 
jednym głosem, nie dopuścimy do 30 
głosów” (tyle głosów potrzebnych jest 
w Senacie do przeprowadzenia pro­
jektu ustawy podatkowej).

Zasiadający w Senacie stanowym 
demokraci, którzy są sprzymierzeni 
z mayorem Washingtonem, stali się 
po prostu widzami rozgrywającego się 
w środę dramatu. Podczas gdy za­
biegają oni o zdobycie rozszerzonej 
pomocy dla Chicago, nie wykazują 
do tej pory chęci wykorzystania swych 
głosów jako języczka u wagi, który 
przechyliłby szalę na korzyść uzy­
skania funduszów.

Wstępne glosowanie wyznaczone 
było na środę — krótko po spotka­
niu pomiędzy gub. Thompsonem, Phi- 
lipem i prezesem Senatu, Philipem 
Rock’iem (D. Oak Park). Ostateczne 
głosowanie wyznaczone jest na przy­
szły wtorek. W międzyczasie jednak­
że dwaj senatorzy uważani za “re­
gularnych” demokratów chicagoskich, 
Ted Lechowicz i Jeremiah Joyce, 
poparli zabiegi zwolennika aid. Vrdo- 
yaka, sen. Franka Sacickasa, asy­
stenta przywódcy większości senac­
kiej i poprosili o przeprowadzenie 
“caucusu” partyjnego przed odby­
ciem głosowania.

W tej sytuacji, głosowanie w spra­
wie projektu ustawy o podwyżce sta­
nowego podatku dochodowego, utknę­
ło znowu w martwym punkcie.

Skazany Za Zabójstwo
Donald Green, mieszkaniec połud­

niowej dzielnicy Chicago, który sta­
nął w środę przed sędzią sądu kry­
minalnego, skazany został na karę 
23 lat więzienia za zamordowanie 
swego ojczyma. Green, który był po­
przednio pacjentem szpitala psychia­
trycznego cierpi na schizofremię.

Chicago Rozwija Się Wolniej 
Niż Miasta Na Południu Kraju

W ciągu ostatnich 3 lat w Chicago 
nastąpił minimalny wzrost ilości mie­
szkańców. Najnowsze dane staty­
styczne wykazały, że wzrost ten był 
znacznie mniejszy, niż w większości 
ośrodków miejskich na południu Sta­
nów Zjednoczonych.

Region metropolii chicagoskiej, 
który rozciąga się na terenie 3 sta­
nów i obejmuje 23 powiaty, liczy obec­
nie 8.575 min mieszkańców, co ozna­
cza, że ich liczba wzrosła od czasu prze­
prowadzania poprzednich statystyk, 
a zatem od roku 1980 o 0.5%.

Wśród 20 największych miast w Sta­
nach Zjednoczonych, 15 rozwijało się 
w tym czasie prędzej, a tylko 4 po­
siadają przyrost liczby mieszkańców 
mniejszy niż Chicago. Są to Pitts­
burgh, Memphis, Tenn., Cleveland i 
Detroit.

Gwałtowny przyrost liczby miesz­
kańców zanotowano w rejonie Sło­
necznego Pasa, czyli w południowych 
stanach kraju. Na czele listy znaj­
duje się Tampa-St. Petersburg na 
Florydzie, magnes dla zwolenników 
wypoczynku i rekreacji. Wzrost liczby 
mieszkańców wyraził się tam liczbą 
11.4%.

Na kolejnych pozycjach uplasowały 
się Houston, Miami-Fort Lauderdale,

Dallas-Fort Worth oraz Atlanta. Do­
piero za nimi znalazły się największe 
ośrodki miejskie, jak między innymi 
Los Angeles, Seattle, oraz region San 
Francisco-Oakland-San Jose.

Dane opierały się na podziale geo­
graficznym oraz ekonomicznym kra­
ju. Według tych podziałów w Stanach 
Zjednoczonych znajduje się 3J38 po­
wiatów, które zgrupowane są w cen­
tra gospodarcze, gdzie liczba miesz­
kańców przekracza 25,000 osób.

W całych Stanach Zjednoczonych 
liczba ludności zwiększyła się od 1963 
roku o 2.9% i wynosi obecnie 223 min. 
Biorąc pod uwagę 183 ośrodki ekono­
miczne, oparte na podziale admini­
stracyjnym, największy wzrost zano­
towano na zachodzie kraju, w okoli­
cach Las Vegas, Reno, Nev. i Austin, 
Tex. W pierwszym przypadku ilość 
mieszkańców wzrosła o 12.9%, nato­
miast w następnych równorzędnie o 
11.6%.

Badania statystyczne wykazały 
także, w których ośrodkach wystąpił 
odpływ ludności. Największe “straty” 
zanotowano pod tym względem w 
Aberden, w Dakocie Południowej, 
gdzie liczba mieszkańców zmniej­
szyła się o 3.4%.

Rada Powiatu Cook Odkłada 
Podatek Na Papierosy i Alkohol

Rada Powiatu Cook głosowała we 
wtorek za odłożeniem podjęcia osta­
tecznej decyzji o podniesieniu podat­
ku na wyroby alkoholowe i tytonio­
we. Prezes Rady George W. Dunne 
jest autorem proponowanej podwyżki 
podatkowej.

Za dalszymi obradami na temat 
proponowanej podwyżki głosowało 11 
z 17 członków Rady. Koalicja ta po­
wstała dzięki rozłamowi, który nastą­
pił w partii demokratycznej w czasie 
walki o władzę. Wówczas to George 
W. Dunne stracił przewodnictwo partii 
na korzyść E. Vrdolyaka.

Dunne miał nadzieję, że Rada za­
twierdzi podwyżki, które podniosłyby 
podatek na papierosy o 5 centów, po­
dwoiłyby podatek na piwo do 8 centów 
za galion, podniosłyby podatek na 
wszelkiego rodzaju wódki o 50 pro­
cent dochodząc w ten sposób do 31-50 
za galion.

Decyzja dalszego przestudiowania 
propozycji zapadła po spotkaniu po­
między komitetem finansowym Rady 
a przedstawicielami firm tytoniowych 
i alkoholowych. Morton Siegel przed­
stawiciel Illinois liquor Stores Asso­
ciation powiedział — “Czas najwyższy 
spojrzeć co robimy z ekonomią powia­
tu Cook.”

Nawiązał do poprzednich podwyżek 
podatkowych w 1975 i 1980 roku, po 
których to podwyżkach tysiące ludzi 
straciło pracę.

Nowe podatki szczególnie ciężko 
uderzą właścicieli sklepów alkoholo­
wych na przedmieściach Chicago,

gdyż mieszkańcy będą kupować alko­
hol i papierosy w Indiania, stanie któ­
ry ma o wiele niższe podatki.

Nowy podatek wniósłby 44 miliony 
do kas powiatu Cook, z czego połowa 
poszłaby na podwyżki dla pracowni­
ków powiatu Cook a 8 milionów prze- 
znaczonono by na utrzymanie Daley 
Center kiedy powiat Cook przejmie 
na siebie tę odpowiedzialność od Ko­
misji Budynków Publicznych.

Porady Prawne 
Dla Emerytów

Pani Eugenia Chapman, która nie­
dawno zasiadała w Izbie Legislatury 
stanowej, powołana została w środę 
na funkcję kierownika nowej komór­
ki w biurze prokuratora generalnego 
stanu Illinois, gdzie zajmować się 
będzie poradami prawnymi dla eme­
rytów. Wynagrodzenie za pracę pani 
Chapman wyniesie rocznie 335,000, a 
praca jej zespołu polegać ma na kon­
sultacjach z organizacjimi, zrzesza­
jącymi emerytów, w całym Illinois.

Uznany Winnym 
Przywłaszczenia $1 Min
47-letni Fred Roberts, który do nie­

dawna występował w roli przedsię­
biorcy handlowego w Lake Forest, 
stanął w środę przed sędzią sądu kry­
minalnego. Został on oskarżony o 
szereg przestępstw finansowych, któ­
rych dokonywał również we własnej 
kompanii oraz o podpalenie.


